
Na porządku dziennym

oszczędność stali
OGROMNE MOŻLIWOŚCI: MATERIAŁY STA-

, NOWIĄ W PRZEMYŚLE CIĘŻKIM 70’/® KOSZ
TÓW WYTWARZANIA

HUTNICTWO ROZPOCZNIE WYTWARZANIE
STALI OSZCZĘDNOŚĆ IOWYCH

> WYTWÓRCY STALI N AWIĄŻĄ ŚCISŁA WSPÓŁ
PRACĘ Z NAJWIĘKSZYMI ODBIORCAMI

> KONSTRUKTORZY ZMNIEJSZĄ CIĘŻAR SETEK
MASZYN I URZĄDZEŃ

4 REWIZJA NORM ZUŻYCIA MATERIAŁÓW

(AR) Przemysł ciężki — pro
ducent i jednocześnie najpo
ważniejszy „konsument” stali
pracuje nad sporządzeniem
programu oszczędzania tego
cennego metalu. Huty i fa
bryki przemysłu ciężkiego
•wnieść mogą szczególnie wiel
ki wkład do tej niezwykle
■ważnej akcji gdyż materiały
stanowią, do .70% kosztów wy
twarzania w tym przemyśle,
a gospodarka materiałowa jest
w wielu zakładach nieupo
rządkowana.

Hutnicy zamierzają m. In.
poprawić tzw. uzysk wyrobów
walcowanych z wlewka po
przez szerokie zastosowanie
nowoczesnych metod techno
logicznych jak odlewanie stali
z góry, odlewanie w próżni.
Nowoczesna technologia pro
dukcji stali przynieść może

poważne efekty: zwiększenie
.uzysku w hutnictwie o 1%
jest obecnie równoznaczne z

osiągnięciem dodatkowo około
60 tys. ton wyrobów walco
wanych. Huty rozpoczną pro
dukcję wielu nowych gatun
ków stali o podwyższonych
własnościach — umożliwi to
m. in. zmniejszenie ciężaru
konstrukcji i np. w przypad
ku stosowania prętów do zbro
jenia betonu zużycie stali spa-
dnie o ponad 50%.
‘

Przewiduje się również roz
szerzenie produkcji „oszczęd
nościowych” wyrobów walco
wanych (kątowników, ceowni-
ków itp.) o 10% lżejszych od
normalnych wyrobów, ograni
czenie tzw. tolerancji pluso
wych (zmniejszenie dopusz
czalnych naddatków) wyrobów
walcowanych, zwiększenie do
kładności odlewów staliw
nych i żeliwnych. Szacuje się,
źe przy obróbce odlewów po-
Wśtaje co roku około 50 tys.
ton wiórów: ilość tę można

Zmniejszyć, poprzez zwiększe
nie dokładności odlewów o o-

kolo 1/3.

1 Hutnictwo nawląża ścisłe

kontakty z największymi od
biorcami wyrobów stalowych
■— przemysłem budowlanym,
taboru kolejowego, motoryza
cyjnym, okrętowym. Kontak-

[ Proletariusze wszystkich krajów, łączcie tlę! ]
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Jesteśmy w stanie
własnymi silami zbrojnymi

ORGAN kOMlIfTU WOJŁWOPZKitGO POLSKUI ZJEDNOCZONEJ PARIII RÓ8O.TŃIĆZU

ty te umożliwią hutnikom lep
sze dostosowanie produkcji do

potrzeb odbiorców a konstruk
torom — bardziej racjonalne
wykorzystywanie wyrobów
stalowych.

Obliczono, że fabryki prze
mysłu _ maszynowego drogą
zabiegów _ konstrukcyjnych i
technologicznych zaoszczędzić
mogą rocznie 7—15% zużywa
nych dotychczas ilości stali.
Tak np. zamierza się zmniej
szyć ciężar wagonów osobo
wych i towarowych, statków,
setek różnych maszyn i urzą
dzeń poprzez zrewidowanie

stosowanych dotychczas w

konstrukcjach przestarzałych
metod i wzorów do obliczania
wytrzymałości.

Wiele tysięcy ton zaoszczę
dzonej stali przynieść powinna
rewizja norm zużycia materia
łów. Przeprowadzona ostatnio
kontrola stwierdziła brak ta
kich norm w wielu fabrykach
przemysłu maszynowego.

rak warzyw
obciąża dystrybucją

•" Problem zaopatrzenia mia
sta Krakowa w owoce i wa
rzywa już od paru tygodni
mocno niepokoi konsumentów.
,W sklepach i na stoiskach sy
stematycznie brakuje ziemnia
ków, pomidorów, śliwek. Je
dnocześnie ceny, które musi-
my płacić za te artykuły bu
dzą poważne wątpliwości. Słu
szne pretensje powtarzane na

zebraniach wyborczych ZZ i
na placach targowych musiały
wreszcie dotrzeć do zaintere
sowanych wydziałów rad na
rodowych i dalej, do przedsię
biorstw handlowych. Zaalar
mowano cały aparat wykona
wczy, komisje cen i Państwo
wą Inspekcję Handlową.

Wczoraj przedstawiciele wy
mienionych instytucji, przed
siębiorstw i urzędów poprosze-

Przemówienia
delegata Polski

w Komisji Rozbrojenia
NOWY JORK (PAP)

W czasie środowej debaty
popołudniowej w Komisji Roz
brojeniowej ONZ zabrał głos
przedstawiciel Polski ambasa
dor Bohdan' Lewandowski.

Ambasador Lewandowski o-

świadczył m. in.: „W czasie
konsultacji poprzedzających
posiedzenie Komisji Rozbro
jeniowej wiele delegacji od-
Tiiosło się z rezerwą co do
słuszności i celowości zwoła
nia komisji w chwili obecnej.
Te wątpliwości i obiekcje po
dzielane również przez dele
gację polską koncentrują się
na następujących elementach:

a■

® bliskość 'XVII sesji Zgro
madzenia Ogólnego NŻ i fakt,
że problem rozbrojenia jest
już umieszczony na porządku
dziennym sesji;

© brak koniecznego polity
cznego przygotowania dysku
sji w Komisji Rozbrojeniowej,
która została zwołana raczej
pospiesznie i nieoczekiwanie;

© istniejące obawy, że dy
skusja na forum Komisji w

obecnych okolicznościach, gdy
istniejące rozbieżności są tak
wielkie, mogą przynieść po
gorszenie atmosfery między
narodowej, podczas gdy zada
niem naszym jest stworzenie
jak najlepszego klimatu dla
owocnej dyskusji nad tym
problemem w Zgromadzeniu
Ogólnym.

srtoakowska
Cena 50 gr,

u

oświadczył premier
LONDYN (PAP)

„Pewne koła zainteresowane
w tym, aby postulatowi rządu
kongijskiego w sprawie roz
patrzenia przez Radę Bezpie
czeństwa kwestii wysłania do
Konga grupy neutralnych

SZYBCIEJ I TANIEJ

Na łódzkim „Osiedlu XV-
lecia” wznoszony jest czte
ropiętrowy budynek mie

ni zostali do KW PZPR, by
przedstawić swoje uwagi w

sprawie zielonego rynku i
wskazać winnych zaniedbań.
A, że tacy są, nikt nie wątpi.
Bo jakże inaczej można wy
tłumaczyć fakt, że w sąsied
nim woj. katowickim, które
bodaj więcej od nas „importu
je”, warzyw jest w brud, a i
ceny na nie są niższe. Jak
można dopuścić, by konsu
ment szukał -daremnie ziem
niaków czy pomidorów po
sklepach, skoro w Prez. WRN
leżą noty Ministerstwa Handlu
Wewnętrznego, sygnalizujące
„o klęsce urodzaju” w innych
województwach.

Analiza hurtu 1

Warzywa—Owoce,
najpoważniejszym
gdyż skupia 40 proc, artyku
łów z zielonego rynku wyka
zała wiele błędów w zaopa
trzeniu naszego miasta. Mimo
iżod8do12bm.wsklepach
uspołecznionych nie można

było kupić ziemniaków, w

hurcie znajdowało się ich 250
ton. Dopiero po interwencji
Wydz. Handlu Prez. MRN w

piątek po południu rzucono na

rynek 80 ton ziemniaków. W
bieżącym tygodniu PP Warzy
wa—Owoce dostarcza dla de
talu *po 40 ton dziennie, czyli
połowę zaopatrzenia przypa
dającego na to przedsiębior
stwo.

Składanie winy za złe za
opatrzenie Krakowa na barki

jednego przedsiębiorstwa by
łoby jednak niesłuszne. Inni

handlują jeszcze gorzej lub w

ogóle rezygnują z warzyw,

gdyż nie przynosi im to wy
sokiej marży. Rok bieżący bo
wiem w tej dziedzinie jest
wyjątkowo trudny. Woj. kra
kowskie dostarcza tylko zni
kome ilości, trzeba więc ścią
gać owoce z lubelskiego, war
szawskiego, bydgoskiego lub
jeszcze dalej ze Szczecina. Te
go rodzaju transakcje wyma
gają dużej operatywności i są
droższe, a to już nie uśmiecha
się handlowcom.

Dość szeroką dyskusjo wy
wołała polityka cen na na
szych rynkach warzywnych.
Okazało się bowiem, że WCK
ustala ceny w sposób nie uza
sadniony ekonomicznie. Ha
muje to odbiór warzyw w

chwilach nasilenia podaży 1
drenuje kieszeń robotnika. Za
nim w stosunku do winnych
wyciągnięte zostaną konsek
wencje, zaopatrzenie naszego
miasta musi się poprawić, (zn)

Lumumba o

detalu PP
które jest
dostawcą,

szkalny montowany z wiel
kich elementów płytowych.
O dużych możliwościach
przyspieszenia prac dzięki
użyciu wielkich płyt świad
czy fakt, że 7 elementów
ściennych ustawiono w cią

gu zaledwie 2 godzin.
Na zdjęciu: ustawianie

stropów kasetonowych.
CAF — fot. Rozmysłowicz

obserwatorów nadać charak
ter odmowy zaufania do Or
ganizacji Narodów Zjedno
czonych działają wyraźnie ze

złą wolą” — oświadczył pre
mier Lumumba na konferen
cji prasowej w Leopoldyille.

„Stwierdzam jeszcze raz —

powiedział premier — że cho
dzi nie o brak zaufania lub o

podejrzenia wobec ONZ.
Wręcz przeciwnie, rząd 1 na
ród Konga nadal obdarzają
ONZ i Radę Bezpieczeństwa
zaufaniem. Potępiliśmy jedy
nie metody sekretarza gene
ralnego ONZ, który postępo
wał tak, jak gdyby rząd Re
publiki Konga nie istniał”.

W dalszym ciągu konferen
cji Lumumba wskazał, że pe
wne koła pragną przekształ
cić Kongo w drugą Koreę.
Właśnie po to by okrężną dro
gą osiągnąć ten cel, hamuje się
realizację uchwał Rady Bez
pieczeństwa. Wskutek spowo
dowanego przez Hammar-
skjoelda opóźnienia w roz
wiązaniu sprawy Katangi, do
konano tam wielu zbrodni.
Przed dwoma dniami rozstrze
lano tam kilkudziesięciu Kon-
gijczyków. Prasa belgijska i
dziennikarze wysłani do Ka
tangi twierdzą, że panuje tam

porządek i spokój, w rzeczy
wistości jednak dokonywane
tam są codziennie aresztowa
nia i egzekucje. Dzieje się to
w rezultacie spisku uknutego
przez Czombę i Belgów. Co
dziennie napływają z Katangi
apele ludności, aby uwolnić
ją wreszcie od terroru Bel
gów i Czombe.

Rząd kongijski nie może na
dal tolerować podobnej sytua
cji w kraju. Jeśli do Konga
nie zostanie natychmiast wy
słana grupa neutralnych ob
serwatorów, których zadaniem
będzie zapewnienie kontroli
nad realizacją rezolucji Rady
Bezpieczeństwa, wówczas rząd
kongijski będzie musiał, nie
stety, rozpatrzyć kwestię prze
prowadzenia innych, szyb
szych posunięć.

„Już przeszło miesiąc ocze
kujemy wcielenia w życie u-

chwał ONZ —■_podkreślił Lu
mumba. — Wkrótce rząd re
publiki wkroczy do Katangi.
Jesteśmy w stanie własnymi
narodowymi siłami zbrojnymi,
do których przyłącza się cały
nasz naród w ciągu najdalej
tygodnia przywrócić w Katan
dze porządek. Będąc panami
naszego losu przekształcimy
Kongo w kraj, jakim chcemy
go widzieć, a nie w kraj, ja
kiego chcą inni. Wraz z ca
łym narodem będziemy bro
nili ojczyzny do ostatniej
kropli krwi. Historia wykaże,
kto ma rację.”

PROCES POWERSA’
W MOSKWIE

Na zdjęciu: Francis Powers
na ławie oskarżonych. Po
lewej — rzecznik obrony —

■C-4. •

CAF — telefoto 2 Moskwy

Polska i Wenezuela

wymienią ambasadorów

WARSZAWA. Rządy Polskiej
Rzeczypospolitej Ludowej 1 We-
nezueli postanowiły wymienić
przedstawicieli dyplomatycznych
w randze ambasadorów 1 otwo
rzyć swoje ambasady w Caracas
i Warszawie.

Wokół sytuacji w Kongo
• Posiedzenie Rady Bezpieczeństwa nie

odbyło się ® Hammarskjoeld konferował
z przedstawicielem USA w ONZ • Państwa

Al a rynku radiowo-telewizyjnym

♦ Usprawnienie napraw
♦ częid zamisiinTch
♦ Poprawa jakości

WARSZAWA (PAP)
Radio czy telewizor może

się zepsuć. To rzecz normalna.
Nie są natomiast normalne
■obserwowane częstokroć po
ważne kłopoty z dokonaniem
■naprawy radia czy telewizora.
Jak poinformowano dzienni
karzy na konferencji praso
wej, która odbyła się 13 bm.
w Warszawie, pod tym wzglę
dem ma nastąpić zdecydowa
na poprawa.

Jeszcze w br. kosztem 10
min zł Zakład Usług Radio
technicznych uruchomi 10 baz
naprawczych. W najbliższych
latach przybywać będzie co

rok 90 nowych punktów na
praw. W 1965 r. łączna sieć
placówek ZUR wynieść ma

800, tzn. dwukrotnie wzrośnie
w porównaniu z br. Jak się
przewiduje, pod koniec planu
5-letniego punkt naprawczy
radio-teleodbiorników będzie
miał każdy powiat. Dążeniem
jest, aby wszystkie naprawy,
o ile to oczywiście będzie
możliwe, dokonywane były w

domu klienta.
Dla usprawnienia usług,

zwłaszcza na wsiach, urucho
mi się specjalne ekipy objaz
dowe, które co pewien czas

udawać się będą na określony
teren i wykemywać naprawy.
Równocześnie rozszerzy się
zakres świadczonych przez

ZUR usług, a także polepszy
jakość napraw.

Z usprawnieniem napraw
związane jest jak najściślej
polepszenie zaopatrzenia w

części zamienne do radiood
biorników i telewizorów. Po
zostawia ono obecnie wiele
do życzenia. Toteż zabezpie
czenie pełnego pokrycia po
trzeb na części zamienne jest
obecnie pierwszoplanowym za
daniem przemysłu elektronicz
nego.

afrykańskie w
Z obrad

parlamentu belgijskiego
LONDYN (PAP)

Według doniesień z Brukseli,
premier belgijski Eyskens, broniąc
na specjalnej sesji niższej Izby
parlamentu belgijskiego polityki
rządu w sprawie Konga przyznał,
iż rząd popełnił błędy.

Musimy przyznać — powiedział
premier, że zaniedbaliśmy podję
cia kroków, które umożliwiłyby
utworzenie w Kongo klasy ludzi

wykształconych. Dla przykładu
Eyskens podał, że Francja zapew
niła 700 osobom ze swych teryto
riów w Afryce wyższe wykształce
nie. To tłumaczy dlaczego w by
łych koloniach francuskich po
wstały sprzyjające ich rozwojowi
warunki z chwilą, gdy stały się
one niepodległe.

*

Sekretarz generalny ONZ, Ham-

marskjoeld, poinformował człon
ków Rady Bezpieczeństwa, że
— jak formułuje korespondent
Reutera — „jeśli warunki w

Kongo nie ulegną poprawie,
dalsza działalność sił ONZ mo
że się stać niemożliwa”. Ham-

marskjoeld miał rzekomo oświad
czyć, że uważa sytuację w Kongo
„za wyjątkowo poważną”. Polecił
on swemu zastępcy, R. Bunche
skontaktowanie się z premierem
Lumumba i złożenie mu „katego
rycznego” protestu.

*'

NOWY JORK (PAP)
Posiedzenie Rady Bezpie

czeństwa nie odbyło się w

przewidywanym początkowo
terminie tzn. w czwartek.

Główną przyczyną zwłoki
jest fakt, że delegacja, rządu
kongijskiego, która ma wziąć
udział w debacie, znajduje się
jeszcze w drodze do Nowego
Jcriku. Korespondent Agencji
Tkance Presse podaje, że dele
gacja centralnego rządu kon
gijskiego opuściła stolicę kraju
w nocy z środy na czwartek.

roli mediatora?
Delegaci państw afrykań

skich przy ONZ odbyli w śro
dę w nocy dwu i pół godzinną
konferencję z sekretarzem ge
neralnym ONZ, Dag Ham-
marskjoeldem. Głównym te
matem rozmów była sytuacja
w Kongo.

Agencja Reutera stwierdza
na marginesie tej rozmowy, że

przedstawiciele państw afry
kańskich mieli wysunąć żąda
nie odroczenia terminu zwoła
nia Rady Bezpieczeństwa na

sobotę lub na poniedziałek.
Delegaci afrykańscy chcą bo
wiem przeprowadzić konsulta
cje z przedstawicielami rządu
kongijskiego przed rozpoczę
ciem debaty w Radzie Bezpie
czeństwa.

W środę sekretarz generalny
ONZ przeprowadził rozmowę z

przedstawicielem Stanów Zje
dnoczonych w ONZ — Cabot
Lodgem.

LEOPOLDVILLE. Ambasa
dor Związku Radzieckiego w

Kongo, Michaił Jakowlew,
złożył w dniu 17 sierpnia swe

listy uwierzytelniające na rę
ce prezydenta Republiki Kon
go, Kasa Vubu.

* '

Do Konga przybywają dal
sze kontyngenty wojsk dla
wzięcia udziału w akcji ONZ.

(POZOSTAŁE WIADOMOŚCI
O SYTUACJI W KONGO ZA
MIESZCZAMY NA STR. 2)

Krótko z kroju

Z frsatu kimpafiii hiwnii

Nasz prawnik
odpowiada...

...na telefoniczne pytania
Czytelników? Kiedy?' W
każdy piątek od godziny
16,39 do 18. Jeżeli więc
potrzebujesz porady praw
nej — zadzwoń w

dzisiejszym na nr

526-23

dniu

(luf. wl.) Jak wynika z mel
dunków napływających z po
szczególnych powiatów, mimo
niezwykłych trudności, prace
żniwne czynią stale postępy.
W wojew. krakowskim pozo
stało jeszcze d,o skoszenia o-

koło 30 proc, zbóż, a do zwózki
45 proc. W dalszym ciągu naj
bardziej zaawansowane są
prace żniwne w pow. Chrza-'
nów, Oświęcim, Proszowice,
Tarnów.

Nie zostały jeszcze ukoń
czone prace przy sprzęcie zbóż,
a już wyłania się nowy pro
blem — omłotów. Jest on

szczególnie ważny z uwagi
na bliski termin siewów je
siennych i konieczność przy
gotowania ziarna. Gospodar
stwa uspołecznione w naszym
województwie mają zabezpie
czyć 1980 ton ziarna siewnego
na reprodukcję. Opóźniany
sprzęt uniemożliwiał dotych
czas przystąpienie do orrilo-
tów. Nic też dziwnego, że do
18 bm. w gospodarstwach u-

spoleczn.ionych wymłócono za
ledwie 50 ton ziarna, a do Sta
cji Oceny Nasion nadesłano 12

próbek. W tej sytuacji kierow
nictwa poszczególnych gospo
darstw państwowych winny
zwrócić baczną uwagę na na
leżytą organizację pracy tak,
by można kontynuować sprzęt
zbóż, nie opóźniając równo
cześnie omłotów. Ziarno do
siewu musi być przygotowa
ne na czas! (zg)

Zerwanie tamy
w Hiszpanii

LONDYN (PAP)
Według doniesień z Madry

tu, w hiszpańskiej miejscowo
ści Reocin nastąpiło przerwa
nie tamy w tamtejszym zbior
niku wodnym. Woda zalała

pobliskie drogi, a powódź za
graża okolicznym wioskom,
Katastrofa pociągnęła za sobą
21 śmiertelnych ofiar.

Akcję ratunkową utrudnia
ulewny deszcz.

Groźny pożar
w Krakowie

Wczoraj przed poludndem
bucht groźny pcżair w baraku
— magazynie Zjednoczenia Zespo
łów Gospodarczych przy ul. Mo
stowej 4. Ogień szybko się roz
przestrzenił natrafiając na łatwo
palne materiały (tworzywa sztucz
ne). Spłonął częściowo drewniany
dach kryty papą oraz pewna
Ilość materiałów. Straż Pożarna
zlokalizowała pożar po prawie
dwugodzinnej akcji.

Dochodzenia ustalą wysokość
strat 1 przyczynę pożaru, (aks)

Żarty na lodzi

przyczynę śmierci 4 osób
SZCZECIN. Jak podawaliśmy,

na Zalewie Szczecińskim w po
bliżu Polic wydarzył się tragicz
ny wypadek, którego ofiarami

padli rodzeństwo Emilia, Tadeusz
1 Franciszek Smolczyńscy oraz

Zofia Zawadzka, którzy ponieśli
śmierć w nurtach wody.

Z zeznań jedynej uratowanej
osoby Stanisławy Prymko wyni
ka. że przechył i wywrócenie
łódki spowodowane zostało przez
pasażerów, którzy zabawiali się
zarzucaniem na głowy marynar
ki. Gdy marynarka znalazła się
na głowie sternika, łódź gwał
townie skręciła, nabrała wody
przez burtę 1 wywróciła się.

..N iebezpieczna” przesyłka
Ł0D2, Niezwykła przesyłka,

zaadresowana do Finlandii opuś
ciła łódzki
dwa lwy w

nej skrzyni,
go ogrodu
Tampere. Z .

skim ośrodkiem przemysłu włó
kienniczego, Łódź utrzymuje
przyjacielskie kontakty. Łódzka

„para lwich małżonków” stano
wić będzie pierwsze okazy egzo
tycznych zwierząt, w organizowa
nym obecnie w Tampere ogrodzie
zoologicznym.

wy-

Rząd Kuby

przejął
amerykańskie
kopalnie

nfificlu
fi Bsofisolfica

NOWY JORK (PAP)
Rząd Kuby wydał dekret

o przejęciu przez państwo
kopalń niklu i kobaltu, na
leżących do amerykańskie
go towarzystwa Moa Bay,
ponieważ towarzystwo to

zamknęło te kopalnie.
Ocenia się, iż zasoby ni

klu w tych kopalniach wy
noszą około 40 min ton.

Pragi dzień moskiewskiej procesy

■ Powerś odpowiadał na pytania
prokuratora i obrońcy

a Zaznawali rzeczoznawcy
i świadkowie oskarżenia

MOSKWA (PAP)
W dniu dzisiejszym o godzinie 10 czasu moskiewskiego

w Sali Kolumnowej Domu Związków w Moskwie roz
począł się drugi dzień procesu w sprawie Francisa Po
wersa, amerykańskiego pilota-szpiega, zestrzelonego
t maja br. przez oddziały radzieckich wojsk rakietowych
w okolicach Swierdlowska.

Obrońca Powersa, adwokat Griniew i oskarżyciel, ge
neralny prokurator ZSRR Rudenko przystąpili do za
dawania pytań oskarżonemu.

Na pytanie prokuratora kto
zezwalał na lądowanie samo
lotu. „U-2” w Pęszawarze w

1959 r. Powers odpowiedział,
iż takie zezwolenie otrzymał
z miejscowego punktu k-on-
trolno-dyspozycyjnegó. Pro
kurator konstatuje, iż władze
pakistańskie wiedziały o lo
cie Powersa w 1959. r., na co

Powers stwierdza: „sądzę, że
'tak było”.

Odpowiadając dalej na py
tanie prokuratora generalne
go Powers przyznał, iż prze
leciawszy nad obszarem po
wietrznym Afganistanu naru
szył on suwerenność tego
państwa. Z zeznań Powersa
wynika, że na loty, których
dokonywał nad terytorium
obcych państw nie było ze
zwolenia ze strony tych kra
jów.

Z kolei Powers zeznał, od
powiadając na dalsze pyta
nia, iż przekroczył on granicę
Związku Radzieckiego lecąc
na wysokości 65 tys. stóp, a

następnie kontynuując lot
wzniósł się na wysokość 68
tys. stóp. Na tej właśnie wy
sokości samolot jego został
zestrzelony.

Generalny prokurator wnosi
o odczytanie raportu dowódcy
jednostki wojskowej,

' która
zestrzeliła samolot „U-2” w

dniu 1 maja. Przewodniczący
sądu zapytawszy adwokata,
czy nie wnosi on sprzeciwu
zezwolił na . odczytanie ra
portu.

Raport dowódcy jednostki,
majora Woronowa głosi, iż
wykonał on rozkaz dowódz
twa w sprawie zniszczenia sa
molotu „U-2”, który wtargnął
w granice Związku Radziec
kiego. Raport stwierdza, iż
samolot szpiegowski zestrzelo
ny został jedną rakietą.

Na wniosek oskarżyciela
publicznego, sąd daje ponow
nie do wglądu oskarżonemu
jego mapy trasy lotu. Proku
rator zapytuje, dlaczego na tej
mapie marszruta lotu nazna
czona jest czerwoną i niebie
ską barwą. Powers odpowia
da, iż czerwonym
wyznaczona została marszru
ta, której miał on się trzy
mać z maksymalną dokład
nością, niebieskim zaś — o-

gólny kierunek lotu.

ołówkiem

dworzec . kolejowy:
zakratowanej, potęż-
Jest to dar łódzkie-

zoologicznego dla
miastem tym, fiń-

BĘDĄ LEPSZE ZIEMNIAKI

Stacja Hodowlano-Badawcza
Instytutu Hodowli i Aklimaty
zacji Roślin w Starym Oleśnie
w woj. opolskim, zajmuje się
hodowlą nowych odmian ziem
niaków odpornych na degene
rację (równa się to odporności

na choroby wirusowe).
Na zdjęciu: Maria Dziewańska
i mgr Hanna Butkiewicz ob
serwują w polu rody hodowla

ne ziemniaka.
.CAF — lot. Okoński

Odpowiadając dalej na py«
tanie prokuratora generalne
go Powers przyznaj e, iż tra
sa lotu oznaczona czerwoną
barwą była przedmiotem
szczególnego zainteresowania
osób, które wręczyły mu ma
pę, a ponieważ pracował on

dla Centralnej Agencji Wy
wiadowczej, to trasa ta in
teresowała właśnie osoby z tej
agencji.

Powersowi przedstawione!
zostają z kolei 4 znalezione u

niego fotograficzne mapy,
Związku Radzieckiego, Na'
dwóch z tych map odebra
nych Powersowi w momencie
rewizji były wycięte ich frag
menty, pozostałe dwie mapy;
znalezione w szczątkach ze
strzelonego samolotu są całe.
W toku rozprawy ustalono,
iż na mapach wycięto te częś
ci, które wskazywały, iż mapy
przeznaczone były dla użytku
służbowego i były tajne. Wy
cięto również znak „WWC
USA”.

Dwie mapy, na których do
konano cięć miały ■być —-

zgodnie z rozkazem dowódz
twa pododdziału „10-10” —«

zniszczone.
Prokurator pyta, czy pie

niądze i złote monety dano
Powersowi w celu przekupie
nia ludzi radzieckich. Oskar
żony odpowiada, iż chodziło
o to, aby za pomocą wszelkich,
środków, wydostać się z ZSRR
i w tym celu jeśliby to było
możliwe, uciec się również do
przekupstwa. Kiedy prokura
tor mówi, iż usiłowanie prze
kupienia ludzi radzieckich
byłoby bezskuteczne Powers
odpowiada „także tak sądzę”i
(W sali rozlega się śmiech.)

Roman Rudenko- oświadczył
następnie, iż nie ma więcej
pytań pod adresem oskarżo
nego.

Z kolei pytania stawia o-

skarżonemu przewodniczący
sądu Borisoglebski. Zapytuje
on Powersa, jakie było jego
główne zadanie w czasie lotu
w dniu 1 maja. Powers odpo
wiedział, iż polegało ono na

tym, aby lecieć wzdłuż wyzna
czonej marszruty i włączyć a-

paraturę. Można sądzić — po
wiedział on — iż czynności ta

dokonywane były w celach
wywiadowczych.

Na pytanie przewodniczą
cego co sądzi na temat lotu
w dniu 1 maja, czy przyniósł
on korzyść jego ojczyźnie, czy
szkodę Powers powiedział:
„wielką szkodę”. Przewodni
czący zapytał Powersa rów
nież, czy nie sądził, iż jego lot’

mógł doprowadzić do wojny.
Powers odpowiedział: o tym
powinni pomyśleć ci, którzy
mnie posłali”.

Na inne pytanie przewod
niczącego' Powers odpowie
dział, iż bardzo żałuje swego
czynu.

Z kolei Powers odpowiadał
na pytania ławnika ludowego
generała - majora lotnictwa
Zacharowa.

Przewodniczący udziela gło
su ławnikowi ludowemu gen.
Worobiowowi. Odpowiadając
na pytania gen. Worobiowa o-

skarżony potwierdził, że apa
ratura ustawiona w jego sa
molocie służyła do zbierania
informacji wywiadowczych,
ale nie wiedział, jakie
mają być i jaki ma być ich
zasięg. Zeznawał on, że in
struował go płk Shelton do
wódca pododdziału „10-10”.

Następnie sąd przystąpił do
wysłuchiwania zeznań świad
ków.

Świadek Piotr Asabin powie
dział, że on i świadkowie Su-
rin, Czeremisin i Czużakin, któ
rzy przybyli na miejsce lądo
wania spadochroniarza, pomo
gli mu się podnieść. Zrozu
mieli oni, że był to obcokrajo
wiec, gdyż, na ich pytanie; co

się stało, odpowiedział w języ
ku niezrozumiałym i pokręcił

(Ciąg dalszy na str. 2)

ona
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Z VIII Zjazdu
Ludowo-Socjalistycznej

Partii Kuby
HAWANA. Trwają tu obrady

VIII zjazdu Ludowo-Socjalistycznej
Partii Kuby. Bierze w nich udział
204 delegatów oraz 25 zaproszonych
gości. Obecni są przedstawiciele
bratnich partii komunistycznych
i robotniczych z 31 krajów.

Na zjeździć odczytano listy powi
talne od KC Komunistycznej Partii

Związku Radzieckiego oraz od
bratnich partii Albanii, Austrii
i Australii.

ZILLIACUS:

procesu Powersa
(Ciąg dalszy ze sir. 1)

Pentsjoii Iwrzj mj centrali) orisil

za-

Suslow przyjqł Gollana
MOSKWA. Sekretarz KC KPZR

M. Suslow przyjął w środę sekre
tarza generalnego Komunistycznej
Partii W. Brytanii Johna Gollana.
Rozmowa dotyczyła aktualnych
problemów międzynarodowego ru
chu robotniczego i komunistycz
nego.

Morskie ćwiczenia NATO
WASZYNGTON. Departament

stanu zakomunikował w czwartek,
że w dniach między 20 września
a 1 października odbędą się ćwi
czenia sił morskich NATO na

Atlantyku i u wybrzeży Norwegii.
W ćwiczeniach ma wziąć udział

przeszło 60 okrętów 1 ponad 400
samolotów z Francji, Holandii,
Norwegii, Kanady, W. Brytanii
l USA, a między innymi dwa ame
rykańskie okręty podwodne o na
pędzie atomowym — „Triton”
i „Skipjack”.

Polski „Ypsylon”
uruchomiony

PRAGA. W nowej stalowni w

czechosłowackim ośrodku metalur
gicznym w Kladnie nastąpił roz
ruch nowozbudowanego elektrycz
nego pieca łukowego nazwanego
„Ypsylon” i popłynęła pierwsza
stal. Wszystkie urządzenia dostar
czone zostały przez Polskę. Wielką
wydajność tego pieca ilustruje
fakt, iż zużywa on tyle prądu, ile

potrzeba na oświetlenie 100-tysięcz-
nego miasta.

Przewodniczący
Bundestagu

przybył do Togo
LONDYN. Przewodniczący

chodnioniemieckiego Bundestagu
Eug.?n Gerstenmaier przybył w

środę z dwudniową wizytą do sto
licy Togo — Lome. Przed przyjaz
dem do Togo, Gerstenmaier odwie
dził Kamerun i kolonię portugal
ską Angolę. Przewodniczący boń-

skiego Bundestagu podjął podróż
do Afryki jako przedstawiciel za-

chodnioniemieckiego towarzystwa
Afrykańskiego, organizacji, repre
zentującej szereg, monopoli zachód*
nioniemieckich, zainteresowanych
w eksploatacji afrykańskich bo
gactw naturalnych.

Delegacja ChRL w Delhi
DELHI. Do stolicy Indii przybyła

W środę siedmioosobowa delegacja
Chińskiej Republiki Ludowej pod
przewodnictwem szefa wydziału
do spraw Azji ministerstwa

zagranicznych ChRL, Czan

czyn.
Delegacja kontynuować

Wraz z oficjalnymi przedstawiciec-
lami Indii studiowanie dokumen
tów dotycżących chińsko-indyj-
Bkich problemów granicznych.

Czyżby zmierzch
rock and roiła?

LONDYN. Notowany od trzech
lat spadek popularności rock and
roli a, w roku bieżącym wystąpił
szczególnie ostro.

Dziennik ,,Daily Express”
blikował

wynika,
• graniami

obniżyła
porównaniu z rokiem 1957.

Pod koniec ub. roku w Wielkiej
Brytanii było około 8,500 sprze
dawców płyt, lecz w okresie osta
tnich 8 miesięcy 1000 sprzedaw-

, ców zlikwidowało swój interes.

„Daily Express” pisse dalej, iż
w ciągu najbliższych miesięcy na
leży oczekiwać dalszego spadku w

produkcji płyt z nagraniami rock
and roiła.

Dziennik brytyjski podaje z dru-

•giej strony, że nastąpił wyraźny
wzrost sprzed?ży płyt z nagrania
mi muzyki poważnej.

spraw
Wien-

będzie

opu-
informacje, z których

że sprzedaż płyt z na-

przebojpw roek and roiła

się prawie o połowę w

Proces Powersa jest rozprawą
nad awanturniczą

planowania strategicznego

Pierwsse reakcje Zachodu

Korespondent Polskiej Agen
cji Prasowej PAP red. Żołąd-
kowski donosi z Moskwy:

Publiczność, która wypełni
ła wszystkie miejsca w Sali
Kolumnowej Domu Związków,
powitała w środę wejście Po
wersa głębokim milczeniem.
Ludzie wstali z miejsca i wy
chylali się z lóż, aby zobaczyć
jego twarz. Pełne napięcia
milczenie trwało przez długi
okres czynności procedural
nych i odczytywania aktu o-

skarżenia. Ożywienie nastąpi
ło dopiero w momencie, gdy
Powers odpowiadał na pytania
prokuratora dotyczące . jego
samopoczucia w czasie lotu
nad Związkiem Radzieckim.

„Fizycznie — all right” —

powiedział oskarżony.. „Nato
miast moralnie czułem się źle.
Denerwowałem się i odczuwa
łem strach".

Rudenko;' „Strach przed
czym?"

Powers: „Przed tym, ie le
cę nad Związkiem Radzieckim.
To nie jest ten rodzaj pracy,
jaką chciałbym się zajmować
na codzień".

Na sali rozległy się salwy
śmiechu. Sam oskarżony też

s'ę uśmiechnął, zresztą po raz

pierwszy od wejścia na salę.
Od tego momentu Powers nieco
się ożywił i stopniowo nabrał
pewności siebie. Żarty, co pra-

'

wda, trochę „wisielcze” pow
tarzał jeszcze kilkakrotnie.

*

Amerykański prawnik Hol-
lenan, który przybył specjal
nie na proces ze Stanów Zjed
noczonych oświadczył, że je
go zdaniem sąd radziecki po
traktuje Powersa „w każdym
razie łagodniej, niż uczyniłby
to sąd w USA w stosunku do
szpiega radzieckiego”.

*

li ie pod

nie rzeczoznawców, obrona i
Powers, starają się przedsta
wić sprawę jako wynik in
strukcji i rozkazów
legających dyskusji.

*•

Komentarze agencji,
nież wielu dziennikarzy zachod
nich podkreślają, że Powers był
tylko pionkiem w rękach podże
gaczy wojennych zza Oceanu.

Dzienniki moskiewskie zamiesz
czają również wiele głosów prasy
zachodniej oraz materiałów swo
ich korespondentów zagranicz
nych. W. korespondencji z Lon
dynu korespondent „Prawdy”
stwierdza m. in., iż wysłannicy
prasy londyńskiej w swych do
niesieniach z Moskwy musieli

podkreślić słuszny gniew narodu

radzieckiego, wywołany poczyna
niami agresywnych kół amery
kańskich.

Obecny na procesie znany an
gielski działacz polityczny Koni
Zilliacus oświadczył, że proces
jest rozprawą nad polityką i rzą
dem amerykańskim. Sam Powers

był jedynie narzędziem tej polity
ki. Zilliacus podkreślił, że akt
oskarżenia zwraca uwagę swoją
bezsporną argumentacją.

tKONGO

Wśród 150 dziennikarzy za
granicznych obsługujących
proces znajdują się również
korespondenci prasy polskiej:
,Trybuny Ludu”, „Życia War-

szawy”, Polskiej Agencji Pra
sowej i Agencji Robotniczej.
W drugim dniu rozprawy
pizyleciał do Moskwy rów
nież przedstawiciel Polskiego
Radia red. St. Kozłowski.

*

Na pierwszy rzut oka Po
wers nie robi wrażenia „tyta
na myśli”. Ma on powierzcho
wność boksera ze schematycz
nego opowiadania: potężne ba
ry, długie ręce, nisko zarośnię
te czoło i fryzurę „na jeża’.
Zeznaje jednak bardzo inteli
gentnie, starając się pokazać,
że jest „służbistą”, wykonaw
cą rozkazów, których często
n:'e rozumie i nawet nie stara
sie zgłębić. Podkreśla znacze
nie jakie mają dla niego pie
niądze, stwarzając możliwość
kupna domku i założenia ja
kiejś małej farmy.

W takim zachowaniu Power-
sa można wyczuć wpływ i ra
ny adwokata Michaiła Grinie-
wa, uważanego w Moskwie za

jednego z najlepszych obroń
ców. On to niewątpliwie po
mógł oskarżonemu w obraniu
odpowiedniej taktyki. Zamiast
zaprzeczania faktom, na któ
rych potwierdzenie istnieją
mocne dowody rzeczowe i opi-

iwfafł

Żołnierze szwedzcy , wcho
dzący w skład oddziałów
ONZ w stolicy Katangi —

Elisabethvillc.

FOT — CAF

Władze Republiki Dominikańskiej
udzieliły pomocy zamachowcom

na pre-
Betanco-

amery-

Minister spraw zagranicznych
Wenezueli, Arcaya, stwierdził że

rząd dominikański spiskuje 1

wtrąca się w wewnętrzne spra
wy Wenezueli. Szczytowym mo
mentem tej działalności była
próba zamordowania prezydenta
Betancourta w dniu 24 czerwca.

Komisja śledcza OAS stwierdziła,
że władze dominikańskie udzie
liły moralnego i materialnego
poparcia zamachowcom na pre
zydenta Wenezueli.

Minister spraw zagranicznych
Republiki Dominikańskiej
rzucił skargę
iż jego rząd nie brał
udziału w zamachu na

denta Betancourta.

od-

wenezuelską,
rzekomo

prezy-

głową. Spadochroniarz —

wiedział Asabin — miał
głowie biały kask, na którym
widniała liczba 29,
miał on przypięty
oraz nóż fiński. Broń tę ode
brano mu.

Asabin zeznawał, że dobrze
pamięta tego spadochroniarza.
Jest on wzrostu powyżej śred
niego, dobrze zbudowany, czar
ne włosy krótko ostrzyżone
ma przyprószone na skroniach
siwizną. Z lewej strony szyi
ma znamię. Zatrzymany spado
chroniarz i siedzący na ławie
oskarżony Powers — to jedna
i ta sama osoba.

Przewodniczący pyta oskar
żonego, czy chcialby zadać
pytania świadkowi. Powers
odpowiada —• nie. A czy ma

on jakieś uwagi do zeznań
świadka? Powers odpowiada:
„Zeznania były zgodne z praw
dą”. Dodał on,.że chciałby po
dziękować świadkowi za to, co

uczynił dla niego w chwili, gdy
został zatrzymany. (Ożywienie
na sali).

Podobne zeznanie
świadkowie Anatol
misin i Czużakin.

Wysłuchiwanie
świadków dobiega końca. Sąd
przystępuje do wysłuchania
.opinii biegłych.

Biegły pułkownik Mikołaj
Aleksiejew stwierdził przed
sądem, iż komisja biegłych

po-
ina

do pasa
pistolet,

złożyli
Czere-

zezrrań

Kaporł komitji śla&cssejj
NOWY JORK (PAP)

W środę rozpoczęła się w

San Jose konferencja kon
sultatywna ministrów spraw
zagranicznych krajów nale
żących do Organizacji Państw
Amerykańskich (OAS).

Na porządku dziennym
znajdują się dwie sprawy:
skarga Wenezueli przeciwko
Republice Dominikańskiej w

związku z udziałem reżimu
Trujillo w zamachu
zydenta Wenezueli,
urta, oraz stosunki
■kańsko-kubańskie.

Inauguracyjne posiedzenie mi
nistrów spraw zagranicznych od
było się w sali Teatru Narodo
wego. Przemówienie powitalne
wygłosił prezydent Costa ltiki,
Mario Echanili.

W swym wystąpieniu,
dent domagał się,
wie podjęli kroki

do zlikwidowania

strony państw
nych”. Prezydent Costa lllkl

Wystąpił z propozycją zwiększe
nia pomocy ekonomicznej dla

krajów amerykańskich.
Problemy ekonomiczne konty

nentu południowo-amerykańskie
go zostały poruszone ró,wmeż w

przemówieniu chilijskiego mini
stra spraw zagranicznych.

Jako pierwszy punkt obrad

konferencji figuruje skarga We
nezueli przeciwko Republice Do
minikańskiej.

prezy-
by ministro-

prowadzące
„groźby ze

pozakontynental-
Costa

(Ciąg dalszy ze str. 1)
W środę udał się do Leopold-
ville transport 350 ż-ołnierży
marokańskich.

Z Delhi wyjechała 17 sier
pnia grupa 28 wojskowych,
która spełniać będzie czynno
ści policyjne na terenie Konga,

sk
ELISABETHVILLE. Naczel

ny dowódca wojsk ONZ w

Kongo, generał von Horn,

Amerykańskie dylematy
Panuje zgodna opinia, że nigdy jeszcze

Stany Zjednoczone nie znajdowały się
w tak trudnej sytuacji wobec krajów
zachodniej półkuli. Dwa problemy,

które stały się przedmiotem obrad rady
Organizacji Państw Amerykańskich (OAS)
w stolicy Costa Riki San Jose, stały się o-

gniową próbą dla dyplomacji departamen
tu stanu. Od ich rozwiązania zależy, cźy
USA odzyskają coraz bardziej zagrożoną
pozycję w Ameryce Łacińskifej, czy też

pogłębi się nieufność wobec Waszyngtonu,
a hasła rewolucyjne, rzucone przez Fidela
Castro znajdą zwolenników w rejonie Mo
rza Karaibskiego i dalej na południe w

innych krabach Ameryki Łacińskiej.
Tymi problemami są skarga Wenezueli

przeciwko Republice Dominikańskiej o

zorganizowanie zamachu na życie prezy
denta Betancourta i oskarżenie Stanów
Zjednoczonych o agresję przeciwko Kubie,
przekazane OAS przez Rade Bezpieczeń
stwa do rozpatrzenia i przedłożenia spra
wozdania. W pierwszym wypadku chodzi
o potępienie i zlikwidowanie dyktatorskich
rządów w Ciudad Trujillo, w drugim o

uwolnienie się od oskarżeń wysuwanych
przez Fidela Castro i odizolowanie rewo-

Iucii kubańskiej od reszty kontynentu.
Dziś zajmijmy się skargą Wenezueli, jako
problemem, który w pierwszej kolejności
stał się przedmiotem obrad w San Jose.

Republika Dominikańska pozostaie od 30
lat pod rządami kliki dyktatora Trujillo.
Nawet obecnie, chociaż Rafael Trujillo
ustąpił ze stanowiska przewodniczącego
„partii domirukańskiei”, jedynego legal
nego stronnictwa politycznego w republi
ce, chociaż brat jego ustąpił ze stanowi
ska prezydenta i złożyli godności publicz
ne pozostali dwaj członkowie rodziny —

republika znajduje się pod rządami Trujil-

lo. Wszystkie zmiany dokonane w Repu
blice Dominikańskiej, były tylko manew
rem przed konferencją rady OAS. Fak
tycznie Rafael Trujillo pozostając w cie
niu, nadal kontroluje wszystkie poczyna
nia rządu, polityczne i gospodarcze.

Dyktator nie czuje się bezpieczny, skoro
ilość jego sojuszników w Ameryce zma
lała do minimum. Stąd jego poparcie dla
wszystkich akcji przeciwko Kubie, by
przywrócić tam dyktaturę Battisty. Stąd
jego akcja przeciwko Wenezueli, której
ukoronowaniem był zorganizowany przez
wysłanników dominikańskich zamach na

prezydenta. Oskarżenie Wenezueli prze
ciwko Republice Dominikańskiej poparte
jest takimi dowodami, że obalić go nic
nie jest w stanie. Wobec tego Rada OAS
musi podjąć konkretne decyzje. Stany Zje
dnoczone, które grają w radzie pierwsze
skrzypce, muszą się więc zdecydować: czy
ograniczyć się do słownego potępienia
dyktatury, a więc zaklajstrowania całej
sprawy, czy spowodować solidarną akcję

wszystkich krajów należących do organi
zacji, w konsekwencji więc doprowadzić
do zmiany reżimu w Republice Domini
kańskiej.

Obie decyzje nie są łatwe. Każdy kom
promis wobec dyktatora, będzie faktycz
nie jego poparciem. Takie stanowisko nie
zostanie przyjęte przychylnie w Ameryce
Łacińskiej. Likwidacja dyktatury też jest

ryzykowna, bo nigdy nie lyiadomo, czy
za przykładem Kuby pustki po obecnym
rządzie nie wypełni dominikański Fidel
Castro. Na tym polega dylemat, przed ja
kim stoi dyplomacja USA. Wkrótce do
wiemy się, na co zdecydowano się.

JAN PELCZARSKl

Premier Laosu wzywa dowództwo Patet Lao
do pomocy w przywróceniu porządku»kraju

HANOI (PAP)
Nowo mianowany premier

Laosu, Souvanna Phouma, wy
głosił w . środę przemówienie
do narodu laotańskiego, w

którym stwierdził, iż nowy
rząd Laosu pragnie dołożyć
wszelkich starań, aby wypeł
nić zadania nałożone nań
przez naród i zamierza ściśle
współpracować z Komitetem
Zamachu Stanu.

Omawiając stosunek rządu

przeprowadził w środę inspek
cję północnych obszarów pro
wincji Katanga.

*

AKRA. Prezydent Ghany,
Kwame Nkrumah, oświadczył
w środę w swym przemówie
niu w parlamencie, że rządy
państw afrykańskich uzgad
niają zasady, według których
należy szukać rozwiązania
kryzysu kengijskiego.

Prezydent Nkrumah powie
dział, że ONZ powinien kie
rować się trzema następujący
mi zasadami przy realizacji
rezolucji Rady Bezpieczeń
stwa:

® ONZ powinien udzielić
pomocy rządowi kongijskiemu
w celu utrzymania porządku
oraz zachowania integralności
terytorialnej i jedności repu
bliki.

© Wojska ONZ w Kongo po
winny składać się tylko z jed
nostek afrykańskich.

® ONZ powinna zapobiec
niebezpieczeństwu powrotu ko
lonializmu do krajów afrykań
skich.

*

RZYM (PAP)
Dziennik „Unita” opubliko-

wał wywiad z prezydentem
Gwinei Sekou Toure, na te
mat wydarzeń w Kongo oraz

zasadniczych problemów poli-.
tycznych Afryki.

W wywiadzie tym prezydent
Gwinei oświadczył m. in.:
„Niezależność Konga jest re
zultatem bohaterskiej walki
narodu kongijskiego z impe
rializmem i kolonializmem. To
również walka całej Afryki,
która chce wywalczyć pełną
niepodległość.

Rzqd belgijski uzyskał
votum zaufania

LONDYN (PAP)
.kgcncja Reutera donosi z

Brukseli, że w późnych godzi
nach nocnych z czwartku na

piątek w parlamencie belgij
skim omawiającym politykę
rządu w sprawie Konga odby
ło się głosowanie nad yotum
zaufania dla obecnego rządu.

Za udzieleniem rządowi bel
gijskiemu votum zaufania gło
sowało 115 deputowanych,
przeciwko 82 zaś 6 wstrzyma
ło się od głosowania.

laotańskiego do patriotycznych
sił zbrojnych Patet Lao, Phou
ma oświadczył, iż rząd jego
zamierza zaprosić dowództwo
Patet Lao do Ventiane w celu
przedyskutowania i wyjaśnie
nia pewnych spornych proble
mów. Phouma przypomniał, iż
porozumienie z Patet Lao zo
stało zawarte już w roku 1957
(porozumienie vientiąńskie),
lecz zostało później pogwałco
ne przez późniejszy rząd Lao
su. Obecnie — oświadczył pre
mier — wzywamy naszych
braci do wyjścia z lasów i
przekonania się na własne o-

czy, o możliwościach realiza
cji tego porozumienia. Jestem
przekonany, że nasi rodacy
posłuchają tego wezwania i
pomogą nam w przywróceniu
porządku w kraju — oświad
czył premier.

Phouma wezwał całą ludność
Laosu do ścisłej współpracy z rzą
dem i Komitetem Zamachu Stanu
w celu rychłego unormowania sy
tuacji w kraju.

Walka narodu laotańskiego o po
kój i neutralność spotyka śię z go
rącym poparciem narodów postę
powych krajów sąsiednich. Dzien
nik wietnamski „Niań Zan”

stwierdza, że Laotańczycy wyra
zili wolę wyzwolenia się spod wła
dzy imperializmu amerykańskie
go dążąc do prowadzenia polity
ki’ pokoju i prawdziwej neutral
ności. Wydarzenia ostatnich lat w

Laosie wykazały, że jedyną słusz
ną, odpowiadającą interesom na
rodu 1 interesom pokoju w Indo-
chinach drogą jest droga pokoju
i neutralności, wytyczona przez
porozumienie genewskie.

Z ostatniej chwili

NOWY JORK (PAP)
Jak donoszą agencje za

chodnie, w Laosie wojska re
akcyjnego eksministra obrony
Nosavana maszerują na Vien-
tianę, aby obalić rząd księcia
Souvan.na Phouma. W śro
dę — jak pod aje agencja UPI
—- dowódca rewolucyjnego ba
talionu spadochroniarzy kapi
tan Kong Le ogłosił stan po
gotowia w swych oddziałach,
aby być gotowym do odparcia
wojsk Nosavana.

Obserwatorzy wojskowi są

zdania, że bez względu na ma
łą liczebność oddziałów znaj
dujących się pod dowództwem

Kong Le, żołnierze rewolucyj
ni stanowią poważną siłę.

badająca dokumenty oraz ma
pę lotu dysponowała bogatym
materiałem.

Dokumenty te podzielono na

trzy grupy. Pierwsza z nich
obejmuje świadectwa tożsa
mości Powersa. Druga grupa
dokumentów zawiera doku
mentację lotu w dniu 1 maja
br. Do trzeciej grupy doku
mentów zalicza się dokumen
tacja lotu, przyjęta normalnie
przy każdym locie.

Komisja biegłych doszła do
wniosku, iż lot samolotu ame
rykańskiego nad terytorium
Związku Radzieckiego w dniu
1 maja 1960 r. był zamierzony
i wcześniej zaplanowany.

O rezultatach ekspertyzy
wyposażenia fotograficznego
znajdującego się na zestrze
lonym samolocie złożył sądowi
sprawozdanie doktor nauk te
chnicznych prof. Gleb Istomin.

Zapasy filmu — stwierdził
m. in. biegły — pozwalały na

otrzymanie około 4 tys. pod
wójnych zdjęć tj. sfotografo
wanie trasy długości 3,5 tys.
kilometrów.

Ekspert oświadczył dalej, iż
samolot „U-2” wyposażony
był w filmy o dużej czułości,
specjalnie przeznaczone do
dokonywania zdjęć z powie
trza z dużej, wysokości.

Taśma ze zdjęciami dokony
wanymi z.samolotu „U-2”, ze
strzelonego 1 maja — powie
dział Gleb Istomin — została
wywołana, zaś negatywy od
szyfrowano i sprawdzono z

trasą lotu. Okazało się, że do
konywano zdjęć według
marszruty wiodącej od miej
sca na zachód od Taszkientu
po Świerdłowsk.

W swych wnioskach eks
perci stwierdzają, że umiesz
czona w samolocie Powersa
aparatura radiotechniczna
stanowi zespół samolotowych
radiostacji wywiadowczych
przeznaczonych do zbierania
informacji o sieci stacji za
bezpieczenia radiotechniczne
go obrony przeciwlotniczej
Związku Radzieckiego.

Po. zakończeniu przedpo
łudniowego posiedzenia woj
skowego kolegium Sądu Naj
wyższego ZSRR, rodzicom Po
wersa, jego żonie i towarzy
szącym im osobom umożli
wiono obejrzenie znajdują
cych się na sali dowodów rze
czowych, świadczących, iż
Powers zajmował się szpie
gostwem.

O wynikach ekspertyzy broni

palnej i niektórych innych przed
miotów, które Powers miał na

pokładzie U-2, zakomunikował

sądowi ppłk. Konstantin Woroszy-
low.

Ppłk. Woroszylow oświadczył,
że pistolet Powersa jest przezna
czony do bezgłośnego strzelania

do ludzi.
Eksperci zbadali także pięć am

pułek oraz cylindryczne blaszane

pudeiecako z dwoma przykryw
kami. Ppłk. Woroszylow powie
dział, że ampułki znalezione przy
Powersie są środkami zapalają
cymi, zaś pudełeczko — urządze
niem pozwalającym nadawać

sygnały w dzień i w nocy.
Powers oznajmił, iż pistolet

miał mu służyć „wyłącznie do

polowania”. (Przewodniczący Są
du zauważył w tym miejscu, że

Powers powinien był wiedzieć, iż
na wysokości 68.000 stóp trudno

polować).
Następny ekspert, prof. Wiktor

Prozorowski, wybitny radziecki

specjalista w zakresie medycyny
sądowej,
cizną.

Szpilka
dem od

długości
budowa jest jednak dosyć skom
plikowana. Wewnątrz, przez ca
łą długość, z wyjątkiem końco
wej zaostrzonej części, biegnie
kanalik. W kanaliku wsunięte jest
ostrze. Gdy silnie pociągnąć pal
cami za główkę szpilki,
wysuwa się do. przodu.

Wyciągniętym ze szpilki ostrzem

eksperci ukłuli psa w okolicy le
wego biodra. W półtorej minuty
po ukłuciu zwierzę przestało od
dychać; w 90 sekund potem usta
ło bicie serca i nastąpiła śmierć.

Na tym Sąd zakończył wysłu
chiwanie opinii ekspertów. Na
stępne posiedzenie Sądu wyzna
czono na piątek, 19 sierpnia,
godz. 10.

WASZYNGTON (PAP)
Amerykański sekretarz obro

ny Thomas S. Gates zwołał 17
bm. naradę wyższych dowód
ców amerykańskich sił zbroj
nych z kraju i zagranicy. In
ne kraje NATO nie-były re
prezentowane. Według ofi
cjalnego komunikatu, narada
poświęcona była sprawom po
gotowia bojowego amerykań
skich sił zbrojnych oraz pla
nowania i koordynacji „ćwi
czeń".

Jak wynika z doniesień a-

gencji UPI, Gates przedstawił
uczestnikom narady nowy plan
wzmożenia przygotowań mi
litarnych, przy czym wyraźnie
stwierdził, że są one wymie
rzone przeciw Związkowi Ra
dzieckiemu. Plan Gatesa, je
dnomyślnie zaaprobowany
przez zebranych dowódców
przewiduje utworzenie cen
tralnego urzędu planowania
strategicznego. Na szefa tej
nowej instytucji powołany zo
stał gen. Thomas S. Power,
dowódca lotnictwa strategicz
nego USA.

Według wyjaśnień Gatesa,
zadaniem urzędu będzie opra
cowanie „pełnej listy obiek
tów w Związku Radzieckim"
oraz ustalenie, jakiej broni
miano by użyć przeciwko tym
obiektom; co pewien czas lista

ma być odnawiana i dostarcza
na kolegium szefów sztabu,
które będzie rozsyłać ją odpo
wiednim formacjom. Założe
niem planu jest „maksymalne
wykorzystanie dalekosiężnych
szturmowych sil nuklear
nych USA" na zasadzie
ścisłej koordynacji między
dowództwem lotnictwa bom
bowego i formacji rakie
towych oraz lotniskowców
i okrętów podwodnych z rakie
tami typu „Polaris".

Informacje UPI świadczą o

wyraźnie agresywnym cha
rakterze amerykańskiego „pla
nowania strategicznego", cho
ciaż Gates starał się umotywo
wać je hipotetyczną ewentual
nością „akcji odwetowej". U-
tworzenie tej nowej instytucji
militarnej sekretarz stanu
USA nazwał „najważniejszą
decyzją" z tych, jakie powzię
to podczas jego urzędowania
w Pentagonie.

Widocznie licząc się z możli
wymi zastrzeżeniami sojuszni
ków USA przeciwko jedno
stronnemu powzięciu tej decy
zji, Gates zapewniał, że nie
oznacza ona „żadnej zmiany"
w dotychczasowej polityce
wojskowej Stanów Zjedno
czonych ani też w ich stosun
kach z aliantami.

Mocno rezerwowa Wisła
wygrała z „Orłami" 8:0 (7:0)
W rozegranym w dniu wczoraj

szym towarzyskim meczu piłkar
skim krakowska Wisła występu
jąca w mocno rezerwowym skła
dzie pokonała drużynę „Orły” z

Chicago w stosunku 8:0 (7:0). Ob
fitym łupem bramkowym podzie
lili się: Miceusz 3, Sykta 2,
Kościelny, Manieckl i Wój
cik po 1 bramce. Zawodom przy
glądało się ok. 6 tys. widzów.

Sędziował p. Kolber z Krakowa.

Jak widać z wyniku Wisła po
siadała przez cały czas meczu

wyraźną przewagę. Goście zapre
zentowali się jako drużyna o zu
pełnie przeciętnych umiejętno
ściach. W trakcie meczu prze
prowadziliśmy rozmowę z p. Jó
zefem Kapinosem, wiceprezesem
klubu i kierownikiem całej eki
py. Poinformował on nas, że klub

„Orły” został założony w 1938 r.

i nazywał się wówczas Polsko-

Amerykański Klub Sportowy. O-

becną nazwę przyjął dopiero w

1948 r. Klub „Orły” jako jedyna
polska drużyna gra w I lidze

stanu Illinois.
Piłka nożna nie jest w Sta

nach Zjednoczonych zbyt popu
larnym sportem. Grają w nią
jedynie mniejszości narodowe,
jak: Polacy, Węgrzy, Niemcy czy
Czechoslowacy. Klub nie posia
da wiasnego boiska (wszystkie
boiska w Chicago są miejskie),
pierwszeństwo korzystania z

boisk mają przede wszystkim
szkoły. Kluby mogą trenować do
piero wieczorem. „Orły’ trenują
raz w tygodniu i rzecz jasna ich

umiejętności są znacznie niższe,
aniżeli poziom pilkarstwa w

Polsce. W czasie ubiegłorocznego
meczu z Legią grała reprezenta
cja miasta Chicago. Obecnie klub

rewizytuje Legię. Legia zorgani
zowała im mecze z silnymi druży
nami, podczas gdy „Orłom” cho
dziło przede wszystkim o kon
takty z drużynami II i III-ligo-
wymi. Poziom bowiem reprezen
towany przez Legię, czy Wisłę

jest zbyt wysoki i nie daje „Or«
iom” żadnych szans zwycięstwa.
Ekipa, która przyjechała do Pol
ski w 91-nsobowej grupie spe
cjalnym samolotem chciala prze-,
de wszystkim nawiązać kontakt z

krajem i przy okazji odwiedzić

rodziny. Po meczach z Legią i

Wisłą pozostają im jeszcze do

rozegrania dwa spotkania, 21 bm.
w Mielcu 1 23 w Kaliszu. Potem

zawodnicy rozjadą się do rodzin,
a 11 września powracają do Sta
nów. P. Kapinos z wielkim u-

znaniem wyraził się o przyjęciu
zgotowanym ekipie przez Legię,
która oddała nawet do dyspozy
cji drużyny wygodny autokar,
kierowcę i pilota. Również z ra
mienia Towarzystwa Łączności z

Wychodźstwem „Polonia” towa
rzyszy ekipie p. Edward Sobczak.
Z przyjęcia w Krakowie cała

drużyna jest również bardzo za
dowolona, a szczególnie chwalo
no cieple przyjęcie zawodników

przez krakowską publiczność. (JS)

Turniej boloński
W czwartek 18 bm. rozpoczęły

się w Bolonii finałowe rozgrywki
przedolimpijskiego turnieju kwali
fikacyjnego koszykarzy. W pierw
szym dniu rozegrano cztery spot
kania. Finałowe rozgrywki zainau
gurowali Węgrzy, zwyciężając w

grupie B reprezentację Izraela
86:78 (33:36). W grupie A Hiszpania
pokonała Belgię 81:71 (42:39) a

CSRS wygrała z Kanadą 74:67

(35:23).
W spotkaniach o. dalsze miejsca

w turnieju bolońskim uzyskano
następujące wyniki: Niemcy—Tai-
wan 77:65 (34:28), Grecja — Austra
lia 108:87 (53:38), Taiwan — bujana
95:82 (39:33), Grecja — Aii'ł”ń

89:69 (45:27).

L ostatniej chwili
W ostatnim meczu czwartko

wych rozgrywek finałowych Pol
ska przegrać z Jugosławią 64:71

(33:33).

O awans do iHI ligi

mówił o szpilce z tru-

ta nie różni się
zwyczajnej. Ma
i 1 mm średnicy.

wyglą-
27 mm

Jej

ostrze

Zwycięstwa Wandy i Wieliczanki
w meczath o wejście do III ligi.
Trzecia z kolei seria spotkań o

wejście do ligi okręgowej nie

przyniosła żadnych niespodzianek.
Zwycięstwa odniosły drużyny go
spodarzy — Wanda i Wieliczanka,
przy czym ta druga objęła prowa
dzenie w tabeli rozgrywek.

Wanda—
Skawa Wadowice 4:3 (4:1)

Po obustronnie bardzo słabej
grze Wanda pokonała wczoraj Ska
wę Wadowice 4:3 (4:1). Nieco wię
cej z gry miała w tym spotkaniu
Skawa, która porażkę „zawdzię
cza” skandalicznej indolencji
strzałowej swoich napastników. W

przeciwieństwie do gości, lepsi te
chnicznie gospodarze wykorzystali
gros swoich pozycji podbramko
wych, co zadecydowało o ich zwy
cięstwie. W Wandzie najlepiej, za
grali Wicher, Drong i Wiercińs-ki,
u gości wyróżnić można jedynie
napastnika Budę.

Bramki strzelili: Wacławlk 2 (w
tym jedną z karnego), Wierciński
1 Ślusarczyk dla Wandy oraz Bu
da 2 1 Feldy dla Skawy. Sędziował
p. Kowalski z Chrzanowa. M . N.

-------©-------

O wejście do klasy A

Wieliczanka—
Szczakowiartka 3:0 (2:0)
Gdybjf skrzydłowy Jaworski z

Wieliczanki wykorzystał połowę
tych pozycji, jakie posiadał, Szcza-
kowianka musiaiaby zejść z boiska
z pokaźnym bagażem bramek.
Wieliczanka zagrała na całkiem

dobrym poziomie i odniosła za-

slużom zwycięstwo. Szczakowian-
ka na c-gół rozczarowała.

Bardzo dobrze zagrali: Wójcik
i Kolasa u gospodarzy, a Wadow
ski u gości.

Bramki zdobyli Jaworski 2 1

Wójcik. Sędzia p. Roik z Tarnowa.
F. K.

TABELA

1. Wieliczanka 245:0
2. Wanda 346:6
3. Hutnik Ib 234:1
4. Skawa Wad. 214:5
5. Szczakowiańka 3 0 1:8

W WS33

igr inż. JAK WIKTOR MATUSZ
zasłużony działacz Towarzystwa Przyjaźni Polsko-
Radzieckiej, długoletni Prezes Zarządu Miejskiego

TPP-R w Krakowie,
zmarł dnia 17 sierpnia 1960 r.

Pogrzeb odbędzie się dnia 19 sierpnia br. o godz.
14-tej, na cmentarzu Rakowickim,

o czym zawiadamiają
ZARZĄDY

WOJEWÓDZKI i MIEJSKI TPP-R
W KRAKOWIE

Zakopianka — Unia
mice 2:2 (1:1)
1. Unia Niedomice 2
2. Okocimski 2
3. Zakopianka 2

----- •-----

Niedo-

3 3:2
2 3:1
1 2:5

Turniej tenisowy
w Zakopanem rozpoczęty

Wczoraj w Zakopanem rozpoczął
się tradycyjny letni turniej teni
sowy, w którym startuje 33 teni
sistów z całego kraju.

Jedyną niespodzianką pierwsze
go dnia zawodów była porażka Ło
patki (Olsza) z Tomiczkiem (Be
skid).

Wyniki ciekawszych gier: Ty
mowski — Myłios (Polonia W-wa)
6:1, 9:7, Maciantowicz (Olsza) —

Wcisło (Sparta Szczecin) 8:6, 3:6,
6:3, Szyłkiewicz—Woźnlczka (AZS
Zakopane) 6:0, «:1, Christ (Cra.co -

Vla) _

Dudek (AZS Gliwice) 8:6.
6:4. W dniu dzisiejszym na kortach
AZS dalszy ciąg turnieju, (rk)

BUENOS AIRES. Piłkarze Bra
zylii zajęli pierwsze miejsce w

międzynarodowym turnieju o

Puchar Atlantyku. Trzy drużyny
— Brazylia, Argentyna i Urugwaj
zdobyły jednakową ilość punktów
— 4. O kolejności zadecydował
stosunek bramek.

W ostatnim meczu Argentyna
pokonała Urugwaj 4:0 (0:0).

*

BERLIN. Rozegrane w Lipsku
międzypaństwowe spotkanie pił
karskie ZSRR — NRD zakończyło
się zwycięstwem piłkarzy radziec
kich 1:0. Bramkę zdobył w 7,5
min. środkowy napastnik druży
ny ZSRR — Poniedielnik.

W Leningradzie druga repre
zentacja ZSRR wygrała z drugą
drużyną NRD 2:1 (2:0).

>!<
RZYM. W Messynie zakończył

się międzynarodowy turniej ko
szykówki kobiet. Pierwsze miej
sce zajęły reprezentantki war
szawskiego AZS — 5 pkt., przed
włoskim zespołem Fiat — 5 pkt.,
Slavią Sofia — 5 p(rt. i Spartakiera
Praga — 3 pkt. O pierwszej loka
cie Polek zadecydował korzystny
stosunek koszy.
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Nauczyciel
na głównej linii walki

MOTTO
1 „Ukształtowanie socjalistycznej świadomości spo

łeczeństwa, a w szczególności młodego pokolenia, po
siada dla rozwoju socjalizmu nie mniejsze znacze
nie niż rozbudowa jego podstaw materialnych, eko
nomicznych”

Władysław Gomułka

Cicha, spokojna
Dwupiętrowy,

'

gmach. Obok (Cicha, spokojna ulica,
Dwupiętrowy,

'

jasny
gmach. Obok ciężkich,
dębowych drzwi wej

ściowych — metalowa tablicz
ka z napisem: II Państwowe
Liceum Ogólnokształcące im.
Króla Jana Sobieskiego w

Krakowie.
Stary, o surowym wyglądzie

woźny wpuszcza mnie po
krótkiej rozmowie do środka.
Wchodzę w nastroju refleksyj
nym po szerokich kamiennych
schodach na piętro.

— Hej lata, lata. Kiedyż to
ostatni raz wkraczałem jako
uczeń do krakowskiego gim
nazjum? Dziesięć, jedenaście
lat temu?...

Jest pauza. Korytarz roi się
od wyrośniętych chłopców w

granatowych mundurkach, z

przykrótkimi nie sięgającymi
kostek spodniami (w tym wie
ku rośnie się szybciej, niż oj-

■ciec zdoła uskładać pieniądze
na nowe spodnie) z gęstym
meszkiem . nad górną wargą.
Hałas umiarkowany, rozmowy
i okrzyki spokojniejsze. To
przecież nie szkoła podstawo
wa.

Rozglądam się po twarzach,
próbując odgadywać uzdolnie
nia, zainteresowania, szukam,
wartościuję.

— Jacy wy jesteście — my- postępujący

kami, naukowcami, działa
czami? Jakimi będziecie —

to najważniejsze — ludźmi
W przyszłości, ojcami
dżin,

’ ‘ ‘

;____
stwa? Szkoła ma was (po
winna) wychować na ludzi
godnych atomowej epoki, na

ludzi lepszych, szlachetniej
szych, wartościowszych i mą
drzejszych niż nasze pokole
nie. Tego przynajmniej w

skrytości ducha życzymy so
bie my starsi od was wie
kiem i doświadczeniem. O tym
marzymy. Czy tak jest, czy
tak będzie?.„

przyszłości,
członkami

ro-

społeczeń-

Główna linia

Powiedzmy
sobie szczerze.

Mimo wielkiej nieraz ofiar
ności, dużej kultury pedago
gicznej i oddania sprawi.

■dziecka ze strony wielu wycho
wawców i nauczycieli, mimo licz-

■nych przykładów dobrze pracują-
• cych szkół o wysokim poziomie
t nauczania 1 wychowania

szkoła nie zawsze w zupełności
spełnia swoje określone, trudne
zadanie.

1 Zastanawiamy się, często osta-

■tnio, nad przyczynami demorali
zacji części młodzieży, szukamy

, źródeł i przyczyn. Wskazujemy
. trafnie, * jeszcze częściej nie

trafnie na winnych tego stanu
1 rzeczy...

Jest prawdą, ie obserwujemy
„

-

.

- - -— ------- - postępujący proces odchodzenia

Blę jacy wy będzie- młodzieży od światopoglądu reli-
C 1 e? Jakimi będziecie i '

tynierami, lekarzami, urzędni- niklem zwiększonego wpływu na

nią nauki i postępowej myśli fi
lozoficznej. To dobrze. Zle nato
miast, że w miejsce porzuconej
równocześnie etyki katolickiej po-
wstaje niebezpieczna pustka. A to

jest już wynik niedostatecznej
pracy wychowawczej m. in. szko
ły. nauczycieli. Co gorsza, mło
dzież wychowująca się w domu

jakże często w atmosferze obłudy
i zakłamania dodatkowo styka się
nieraz z dwulicowością w szkole.

Wówczas zaczyna się pedagogicz
ny dramat. Powstają warunki

sprzyjające rozwojowi zjawiska
bardzo niedobrego — tzw. cynicze-
nia młodzieży.

Stary, doświadczony pedagog,
dyrektor Liceum Sobieskiego, dr

Henryk Augustyński tak ocenił
ten problem:

„Wzorem dla ucznia są zawszet

w domu — rodzice, w szkole —

nauczyciel. Nauczyciel musi mieć

zdecydowaną, skrystalizowaną po
stawę życiową i światopoglądową,
nie może mieć żadnych zasadni
czych wahań. Jeżeli je ma, to

uczniowie to szybko spostrzegą”.
A więc pierwszą główną linią

walki o postępowe socjalistyczne
wychowanie młodzieży — to pra
ca z nauczycielstwem, całkowite

pozyskanie kadry pedagogicznej
do realizacji celów socjalistycz
nego budownictwa, i co z tym się
nierozdzielnle wiąże — odpowied
niego wychowania młodzieży*

rzają nastrój podniecenia i poś
piechu, wprowadzają bezład i u-

trudniają nauczycielowi kształto
wanie dyscypliny i dokładniejsze
poznanie indywidualności ucznia.

Często nauczyciel zbyt pospiesz
nie załatwia sprawy szkolne, a

niekiedy po prostu brak mu spo
kojnego miejsca na poufną, szcze
rą rozmowę z wychowankami.

W książce pt. „Moralność i wy
chowanie” znajdujemy ciekawą
pracę J. Blond i A. Sokołowskiej,
omawiającą m. in. warunki wy
chowawcze w szkołach. Autorki

zwracają uwagę na fakt, że lekcje
werbalne lub w prymitywnych
warunkach, nie pociągają, nie bu
dzą zaufania, nie zostawiają głęb
szych śladów w psychice ucznia,
a niekiedy nawet podrywają au
torytet prac naukowych. Autorki

stwierdzają że takie przedmioty,
jak śpiew, prace ręczne, rysunki,
— dające możność głębokich prze
żyć estetycznych i emocjonalnych,
uczące aktywnego, twórczego sto
sunku do sztuki — są lekceważo
ne przez uczniów i szkoły, po
wierzane nie specjalistom dla

uzupełnienia godzin brakujących
do etatu, przynoszą młodzieży
więcej szkody niż pożytku.

Konieczna właściwa
atmosfera

Zpęzniimy
od sprawy naj

ważniejszej. Podstawą
sukcesów pedagogicznych
jest właściwa atmosfera

nauczania. Jeśli nauczyciel ma

odnosić sukcesy wychowaw
cze, jeżeli ma naprawić to, co

niejednokrotnie psuje dom al-
----------

__

-------- =_,— — bo ulica, jeżeli ma wychowy-
in- gijnego, CO j,est “^wątpliwie wy- wać miodzież w duchu socia-

...,.... .------------ ..... -i jjg|ycznyTO> to po pjerWsze,
______

musi on sam być w zupeł-
ności przekonany o słuszności
naszej polityki, po wtóre zaś,
musi być w pełni zaangażowa
ny uczuciowo w swojej pra
cy. Inaczej — szkoła poniesie
całkowitą porażkę pedagogi
czną.

Przyznając w zasadzie rację wy
wodom autorek, trzeba Jednak za
znaczyć, że ostatnio wiele się w

tym zakresie zmieniło 1 robi się
wiele, aby ta sytuacja uległa dal
szej poprawie. W jednej z naj
lepszych, Jakie znam, szkół — w

nowohuckiej szkole świeckiej
Istnieje ognisko plastyczne, gdzie
dzieci — nawet z klas najniższych
— mogą rozwijać swoje uzdolnie
nia, 1 robią to z zapałem. Z dru
giej zaś strony dyrektor szkoły
tow. Stępień, już od lat walczy o

uporządkowanie otoczenia szkoły,
o zbudowanie boiska 1 terenów

sportowych 1 Jakoś nie bardzo

znajduje u budowlanych zrozu
mienie w tej sprawię. .

Jaimójdom

Nylon i krowy
W

Krakowscy
naukowcy

— w Sinaia

Nowo wzniesione budowle w czarnomorskim uzdrowisku
rumuńskim Eforic cieszą oko pięknymi liniami archi
tektonicznymi. Fot. ARRL

„Dzień" ludzi

m granatowych mundurach
Chociaż

od 11 września dzieli krakowskich kolejarzy po
nad 3 tygodnie już dziś przygotowują się oni do swo
jego święta. Oprócz strony organizacyjnej, którą zajęły
się specjalnie powołane komitety: okręgowy i oddziało

we, „Dzień kolejarza” pragną uczcić wszyscy pracownicy no
szący granatowe mundury. Podejmują więc zobowiązania pro-

duVcyjno-eksploatacyjne, bezawaryjnej pracy, lepszej obsługi
swoich klientów i szybszego dostarczania przewożonych to*

W'arów.

Do 11 września prawie wszystkie stacje 1 przystanki kolejowe
oświetlać będą elektryczne żarówki, a przecież jeszcze wiosną
Ok. 30 placówek używało do tego celu lamp naftowych. Prace

elektryfikacyjne wykonane zostaną w większości czynem

społecznym.
Zaglądając do reporterskiego notatnika znalazłem dziesiątki

przykładów, które bez komentarza świadczą o rzetelnej, a

często bohaterskiej pracy kolejarzy. Aby pokazać niektóre

z nich sięgnę po niedawne.

18. VI. br. Zarząd Przewozów OKP Kraków zameldował Już

dyrekcji o wykonaniu półrocznego planu przewozów. Do końca

czerwca wielkość przetransportowanego ładunku wzrosła •

blisko 1 min ton. Sukces jaki notuje się rzadko.

Od 15 czerwca aż do dnia dzisiejszego w 4 pociągach daleko
bieżnych, których stałą bazą jest nasz okręg, otoczono spe
cjalną opieką matki z dzieckiem, gwarantując Im miejsce, a

w dni upalne wodę sodową.
Z dniem 1 lipca w pociągach: Kraków—Gdynia 1 Zakopane—

Warszawa wprowadzono miejscówki. Tysiącom podróżnych za
gwarantowano w ten sposób wygJdny przejazd.

O wysiłku kolejarzy w czasie ostatnich powodzi notatek mam

najwięcej. Przez dziesiątki dni toczyli oni żacięty bój o utrzy
manie łączności. Krynica dość długo wisiała tylko na nitce

kolejowej. Mimo osuwających się skarp przerwa w ruchu na

Warszawę trwała bardzo krótko. Odbudowa mostu w pobliżu
stacji Sucha zamiast w tydzień wykonana została w 3 dni.

Aby doprowadzić połączenie telefoniczne do kolonii dziecięcej
w Zembrzycach dwóch kolejarzy z służby łączności parę km

brodziło po pas w wodzie. Inni zaopiekowali się grupą dzieci,

którym burza zniszczyła biwak. Jeszcze inni po 30 godzin bez

przerwy pilotowali pociągi w miejscach zagrożonych.
Na wysiłek i samodzielną inicjatywę stać kolejarzy również

w chwilach spokojniejszych. Nie dawno maszynista ze stacji
Nowy Łupków (Bieszczady) przewiózł parowozem ciężarną

kobietę — Teresę Jasiouowską do szpitala w Sanoku.

Wszystkich przykładów nie sposób wyliczyć. Nie o to jednak
chodzi. Ludzie ci za poniesiony trud Jakże często odmawiają
przyjęcia nagrody. W tej bezinteresowności tkwi właśnie ich

bohaterstwo.

Czy takimi zawsze widzimy kolejarzy? Czy nie staramy się
utrudniać im ciężkiej pracy? Oto pytania, które pozofawiam
bez odpowiedzi. (zn)

Kto ma prowadzić pracę z

nauczycielstwem, kto ma

przyciągać na naszą stronę
cześć wahających sic lub sto
jących jeszcze na uboczu na
szej batalii wychowawczej,
Dedagogów? Oczywiście człon
kowie partii, oczywiście szkol
ne organizacje partyjne. Pro
blem jest o tyle złożony że

mamy liczne szkoły, gdzie nie
ma w ogóle organizacji par
tyjnych, mamy szkoły, no.

wiejskie, pozbawione zupeł
nie członków partii. Praca
wiec będzie trudna i trzeba to
sobie jasno powiedzieć, że bez
maksymalnego wysiłku in
stancji organizacji partyjnych
w szkołach, a także wszystkich
nauczycieli — członków par
tii niewiele osiągniemy w

tym zakresie.

Rozumieją to dobrze sami
nauczyciele — członkowie
partii. Oto co pisze do nas na

ten temat w liście mgr Ma
rian Nycek z nowohuckiej
Szkoły nr 85:

•„Członek partii w szkole nie
może przechodzić obojętnie
obok problemów codziennego
życia. Jego rozsądek, obiekty-
wdzm w przedstawianiu spraw,
konsekwencja w stawianiu i
egzekwowaniu wymagań, mu
szą być widoczne... Sumien
ność 1 dokładność w wykony
waniu zawodu, stałe dokształ
canie się w pracy pedagogicz
nej i politycznej, to chyba
najlepszy sposób oddziaływa
nia na bezpartyjnych nauczy
cieli...

Nie mogą teź być obojętne
dla członka partii przejawy
nietolerancji religijnej w

szkole, propagandy antysocja
listycznej, lub wyskoki woju
jących klerykałów...

Organizacja partyjna w

szkole winna umacniać swój
wpływ na całokształt życia
szkoły. Opinia POP powinna
być brana pod uwagę przez
kierownictwo szkoły...”

Rzecz ważna

Pisząc
o problemach naucza

nia nie sposób pominąć in?

nego niemniej ważnego as
pektu tej sprawy: warunków

i metod nauczania. Zacznijmy od
kilku stwierdzeń.

Ogromny (dodajmy — nadmier
ny) przyrost ludności stworzył
państwu dodatkowe kłopoty loka
lowe w szkołach. Nadmierna cias
nota i przeładowanie klas stwa-

♦

Warto
zwrócić uwagę na

jeszcze jedno zagadnie
nie. W rozmowach na
uczyciele skarżyli się

na ujemne skutki „zmianowo-
ści” w szkołach. Młodzież w

wyniku tego „tranzytowego
charakteru” szkoły nie ma

możności wiązania się uczu
ciowego z salą wykładową,
nie może dbać o jej estetyczny
wygląd, nie czuje się w pełni
właścicielem i gospodarzem
klas.

Widzę także I inne strony
tego problemu. Młodzież nie

wiąże się uczuciowo także 1 z

nauczycielem, ponieważ nie
zawsze nauczyciel widzi poza
uczniem również dziecko, nie
zawsze stara się zrozumieć i

poznać jego życie wewnętrz
ne. Wynika to z tego, że wciąż
jeszcze jest za mało nauczy
cieli do swej roli odpowiednio
przygotowanych, o dużym za
sobie wiedzy psychologicznej i

socjologicznej. Nauczyciel mu
si znać dziecko, przewidywać
i kierować jego drogą rozwo
ju w określonych warunkach.
Nie wolno mu cofać się przed
trudnościami, musi starać się
umieć je pokonywać. Chodzi o

to, by nauczyciel stał się w

pełnym tego słowa znaczeniu

wychowawcą, a

szkoła, prawdziwą kuźnią no
wego socjalistycznego społe
czeństwa.

TADEUSZ CZUBAŁA

ftasz prawnik
odpowiada

%

Gb. Władysław Połomski z No
wego Sącza pyta w swym li
ście do Redakcji czy przysługuje
mu ciągłość pracy 1 jaki urlop
dostanie, jeśli został zwolniony
z pracy Jako pracownik umysło
wy, a podjął nową w ciągu 2-ch

tygodni jako pracownik fizyczny.
Odpowiadamy: pracownik za

chowuje ciągłość pracy, jeśli w

ciągu 3-ch miesięcy od zwolnie
nia go podjął nowe zatrudnienie.
Tak więc zachował Pan ciągłość
pracy. Urlop wypoczynkowy o-

trzymuje Pan w wymiarze obo
wiązującym dla pracownika fi
zycznego (2 tygodnie) z tym, że

poprzedni okres pracy będz'e
Panu -zaliczony do uprawnień
urlopowych.

WSinala
— w- Rumu

nii — otwarto letni
kurs języka i litera
tury, historii i sztuk’

rumuńskiej, zorganizowany
przez Uniwersytet im. C. I.
Parhona w Bukareszcie dla in
telektualistów i naukowców
zagranicznych. W kursach u-

czestniczą goście z Argenty
ny, Brazylii, Bułgarii, Szwaj
carii, Francji, NRD, NRF,
Giecji, Włoch, Jugosławii, Ho
landii, Peru, Polski, Portuga
lii, Wegier, ZSRR i Urugwaju

W kursie tym udział biorą
m. in. doc. W. Rlańozak, dr
E. Biedrzycki i mgr Z. Wag
ner z Uniwersytetu Jagielloń
skiego w Krakowie.

z phtpweg®
E>§e«a

W Zakładzie Elektrotermil In
stytutu Elektrotechniki prowa
dzone są prace badawcze, zmie
rzające do skonstruowania spec
jalnego pieca elektrycznego do

produkcji szkła najwyższej jakości
dla celów optycznych. Piec taki
ma być uruchomiony do końca
br. w jednej z naszych hut szkła.

Dotychczas, najwyższe gatunki
szkła optycznego importujemy,
przy czym wiąże się to z koniecz
nością zakupu także innych ga
tunków szkła, które sami mamy
w nadmiarze.

Urządzenia do produkcji takie
go szkła pracują w niewielu tylko
krajach, przy czym w literaturze

technicznej znajdują się bardzo

skąpe informacje o ich konstruk
cji. Wszelkie odkrycia i zdobycze
w tej dziedzinie są zazdrośnie
strzeżone.

Konstruowany u nas obecnie

prototyp pieca elektrycznego za
pewni zachowanie w czasie wyto
pu najwyższej czystości stosowa
nych surowców. W tym celu

znajdujący się wewnątrz pieca ty
giel do topienia szkła wykonany
jest z najcenniejszego materiału

konstrukcyjnego — platyny.
(Wit)

Komitet Wojewódzki
ZMS w Lublinie zorganizo
wał w Białce obóz szkole
niowo-wypoczynkowy dla
młodzieży pracującej z woj.
lubelskiego. Na obozie tym
przebywa 128 uczestników.
Poza szkoleniem i wypo
czynkiem uczestnicy obozu
pomagają w żniwach.

Fot. CAF

izbie na honorowym miejscu stoi nowoczesny kosztow
ny radioodbiornik. W sionce — motocykl syna. Ale go
spodyni tego domu, matka dość licznego potomstwa, po
dawnemu dźwiga wodę z odległej studni (jak wykazują
badania w 4 lub 5-osobowej rodzinie kobieta przynosi

i wynosi co najmniej 30 kubłów wody dziennie, z których każdy
waży przeciętnie 10 kg).

Inny przykład. Gospodyni w kilkusetzlotowej nylonowej bluzc-
chodzi do, dojenia krów. Poczesne miejsce w pokoju zajmujo
wielki -„perski** dywan, ale w kuchni ciasto wałkuje się butelką,
choć na pewno nie ułatwia to pracy. Nie ma też podstawowego
w każdym gospodarstwie domowym naczynia — czajnika do wo
dy. Wodę na kawę gotuje się w tym samym żelaznym saganie,
w którym warzy się ziemniaki i kaszę. Ale potem ową kaw'ę na
lewa się do złoconych porcelanowych filiżanek.

Większość naszych gospo- i
darstw domowych — szczegól
nie na wsi — stanowi taką,
mniej lub bardziej rażącą kon
trastową mieszaninę współcze
sności i epoki kamienia łupa
nego. Zamożność rodzin stop
niowo wzrasta, inwestuje się
w wiele rzeczy, ale często in
westuje nieracjonalnie, bez-
p.anowo. I co jest najcharak-
terystyczniejsze — choć wszys
cy na ogół zdają sobie spra
wę z przeciążenia większości
naszych kobiet pracą domo
wą — inwestycje mające na

ceru skrócenie czasu pracy ko
biety, ulżenie jej wysiłkom
fizycznym znajdują się prze
ważnie na ostatnim miejscu.

W przeciętnym naszym go
spodarstwie domowym nie
czas jeszcze myśleć o „robo
tach kuchennych” i garnkach
pcd ciśnieniem — ale racjo
nalizację gospodarstwa zacząć
‘■rzeba całkowicie od podstaw.
Od podstawowych inwestycji
domowych. Najpierw ustalmy,
■•o znaczy słowo inwestycja.
Bo potocznie mówimy, że zro
biłyśmy inwestycję... bo ku
piłyśmy dziecku buty. Otóż
inwestycja domowa w sensie
gospodarczym, to trwałe u-

iządzenie, trwałe dobro, któ-
*•■=• służy całej rodzinie jako
całości i gwarantuje wyższy
poziom organizacji życia ca

łej rodziny.
inwestycją zupełnie podsta

wową, bez której nie sposób
w ogóle mówić o ulżeniu ko
biecie w pracy, jest bieżącą
woda w każdej kuchni.

Drugą podstawową inwesty
cją powinno być wyłożenie
podłóg gumolitem czy innym
tworzywem sztucznym, łat
wym do utrzymania w czy
stości; wystarczy je bowiem
przetrzeć wilgotną szmatą. U-
'"alnia to kobietę od szorowa
nia, będącego wielkim wysił
kiem fizycznym.

Ważną też sprawą jest zor
ganizowanie odpływu brudnej
wody. Na wsi np. powinna
być ona odprowadzana do gno
jówki, co nie tylko zaoszczę
dzi kobiecie pracy, ale talkże
pozwoli uniknąć dodatkowego
przelewania kompostu.

O ile w gospodarstwach rol
nych wiele już prać wykonuje
się przy pomocy elektryczno
ści, to jakoś nikomu nie przy
chodzi do głowy, że ten sam

silnik elektryczny można za-

stosować z powodzeniem i dla
odciążenia kobiety np. przy
wyrobie masła.

Dla wszystkich gospodarstw
domowych i na wsi, i w mie
ście, podstawowym sprzętem,
ważniejszym niż telewizor czy
motocykl, powinna być pral
ka Pranie bowiem, to jedna
z tych czynności, które pochła
niają najwięcej sił i czasu.

Potrzebną, szczególnie W
miastach — na wsi bowiem
istnieją często zimne piwnice
spełniające tę samą rolę •—

inwestycją jest lodówka. Eli
minuje wszelkie marnotraw-
siwo produktów . żywnościo
wych, a przez to koszt jej szy
bko się zwraca. Lodówka Zao
szczędza też kobiecie wiele
czasu zużywanego przedtem na

zakupy, a tymczasem często
jeszcze nawet w zamożnych
rodzinach uważa się ją za luk
sus.

Trzecią domową „maszyną”,
która powinna znajdować się
w gospodarstwie domowym,
jest' odkurzacz. Wobec trądy*
cjonalizmu urządzeń większo
ści naszych mieszkań, a więc
sporej ilości pluszowych tap
czanów, różnych makat i po
duszek odkurzacz zapewnia
higieniczne i nie tak męczą
ce sprzątanie.

ZWUT będzie produkować
telefoniczne centralne

morskie

Do końca bież, roku w za
kładach wytwórczych urzą
dzeń telefonicznych im. Ko
muny Paryskiej w Warsza
wie wykonany zostanie pro
totyp telefonicznej centrali
morskiej. W przyszłym roku
będzie prowadzona już nor
malna produkcja tego rodza
ju urządzeń. Przewiduje się,
że w 1962 r. ZWUT w pełni
zaspokoi potrzeby naszej
floty morskiej w tym zakre-

mo-sie, a nawet zaistnieje
żliwość eksportu.

W Gdańsku i Gdyni
trala podłączona jest
centrali portowej, dzięki
mu statek utrzymuje bezpo
średnie połączenie telefonicz
ne z lądem. 1

cen-

do

Cze

MIGAWKI Z WIOSKI OLIMPIJSKIEJ W RZYMIE

Na zdjęciu: ponad 100 skuterów — do dyspozycji ekip sportowych.
Fot. CAF

OBIEKTYWEM PRZEZ
ŚWIAT — KAMBODŻA
Na zdjęciu: mieszkaniec

wioski Krabeiricl w Doli
nie Mekong przy wypla
taniu koszyków.

Fot. CAF

Trerpews Osśo/Łfl (12)

Gruszki na wierzbie
unajec rozmiłował się w niej nie-

/ S przytomnie. Trzykrotnie próbuje o-

garnąć ją zielonym ramieniem, ale
ona zręcznie się wymyka, nie po

zwala zamknąć w uścisku. Pośrodku du-
najcowego nurtu ogromny żółw z wysił
kiem unosi ku niej głowę. Podobno przy
płynął tu kiedyś z morza, ujrzał ją i ska
mieniał z zachwytu. Ponad Dunajcem,
garbaty Czerteź szumi ku niej tęskllwie,
a pobok młodszy zielony Czertezik kłania
się świerkowym czubem. A ona wciąż nic
— jak ze skały. Bo też jest tylko ze skały.
Sokolica najurodziwsza pienińska panna.

Trudno się w niej nie zakochać, drogi
Redaktorze. Gdy jestem na Jej szczycie,
żałuję, że nie umiem pisać wierszy. Do
brych i ciepłych. Napisałbym wtedy sło
neczną balladę, 'kolorową i pachnącą roz
grzanym tymiańkiem. O niej i dla niej.

To ciekawe, że patrząc ze szczytu So
kolicy w urwistą, biało-zieloną przepaść,
nie odczuwa się lęku, tylko ściskający
gardło zachwyt. I serce w człowieku jakoś
młodnieje i oczy bystrzej patrzą, a głos
staje się dźwięczniejszy, nawet gdy mówi
się szeptem. Bo inaczej na Sokolicy mówić
niepodobna, tak tu dostojnie i wspaniale.

Dojście na szczyt łagodne, itiemal space
rowe. A więc polecam drogi Redaktorze
każdemu. Wkrótce będzie może nawet,wy
godniejsze. Nie, kolejki linowej nie będzie
na' pewno. Ale może będzie pomost.
Wprost z dachu słynnego już „smerdacza
chmur", zbudowanego w Szczawnicy przez
hutników. Kominy jego sięgają słynnej

krzywej sosny, wiszącej nad urwiskiem.
A więc tylko parę desek i już...

Z powodu tego pomostu zbudowano
chyba ten hutniczy „wielki piec wczaso
wy". Bo tłumaczenie, że w obawie przed
grożącymi w tych stronach powodziami,
wydaje mi się raczej mało poważne. Tak
samo jak argument, że w Szczawnicy nie
ma już gdzie budować i trzeba dlatego
piąć się w górę. Wzbogacając nowymi, a-

trakcyjnymi akcentami mało, ciekawą pa
noramę szczawnickiego zakątka.

Prócz tego drapacza wczasowego, pow
stanie w najbliższym czasie wiele innych,
fortunniejszych obiektów w Szczawnicy.
I z tego należy się serdecznie cieszyć.
Szczawnica ma wszelkie warunki, aby
przeżyć drugą młodość i jak najszybciej,
zapomnieć o swoich zwietrzałych c.k.
wdziękach, które ją dziś jeszcze zdobią.

Spotkałem jednak w Szczawnicy, drogi
Redaktorze, kilku niewiernych. Twierdzą
oni, że plany rozbudowy uzdrowiska to

gadanie o gruszkach na wierzbie. Gdy
wspomniałem o tym mojemu przyjacielowi,
miłemu dr Kołaczkowskiemu, ten się ja
koś wcale tym nie przejął. Powiedział mi
nawet, że on osobiście wierzy w gruszki
na wierzbie. Dlaczego? — spytacie drogi
Redaktorze. Bo są. takie „gruszki" w

Szczawnicy. Daję słouro. Rośnie taki krzak
z wierzbowatymi listkami obok starego
Dworca Gościnnego. I wśród tych listecz
ków widziałem naprawdę maleńkie wierz
bowe gruszki. Fakt, kochany Redaktorze,
proszę sprawdzić! (JPj



GAZETA KRAKOWSKA

Powodzianom
dzielnica Stare Miasto

75 Jf ieszkańcy Krakowa
lyl cieszą się, gdyż nie-

x mai z każdym dniem
nad ulicami pojawiają się
nowe jarzeniowe oświetle
nia. Jasno jak w dzień. I
rzeczywiście, jest się czym
chlubić. Z centrum miasta
znikają dawne słabe lam
py, a i na peryferiach po
jawiają się nowoczesne ne
ony. Niestety, nie wszyscy
krakowianie mogą po jasno
oświetlonych ulicach wra
cać do domu. Mieszkańcy
osiedla w Borku Fałęckim
przy ul. Żywieckiej mają z

tym np. wiele kłopotu. Dnie
są coraz krótsze, toteż wra
cające wieczorem do domu
samotne kobiety są narażo
ne na „zgczepki” pijanych.
Chodzi o mieszkańców kil
kunastu bloków (ok. 3.000
mieszkańców). Inwestycja
— nie muszą być przecież
neony — chyba niezbyt ko
sztowna. Zbliża się'jesień
i zima. Warto się więc nad
tym zastanowić. Bloki w

Borku nie są nowymi. Zbu
dowano je przed 10 laty.
Mimo to nie pomyślano do
tychczas o oświetleniu pro
wadzącej do nich ulicy.

Wróćmy jeszcze do cen
trum. Obok głównej poczty
a ściślej obok przystanku
pod arkadami przy ul. Wa
ryńskiego (idąc w stronę
kina „Wanda”) już dwa
lata nie świecą neony. Ko
rzystając dziś z okazji —

jeszcze raz wracamy do
tego tematu. Może jednak
odpowiednie czynniki „od
światła” łaskawie nam od
powiedzą dlaczego tak się
dzieje?

DRM Qt'zeqćrzki

Ogród Strzelecki
i lego otoczenie

uzyskają otfpewietlni wygląd
Wczoraj rano zawiadomili nas czytelnicy, że murek ota

czający Ogród Strzelecki od strony ul. Bosackiej i Topo
lowej został częściowo rozebrany, a gruz tamuje komuni
kację.
Błyskawicznie przeprowa* tecki otrzymać, ma nowe siat-

dzona wizja lokalna potwier- kowe ogrodzenie (murek znik-
dziła słuszne uwagi czytelni
ków. Rzeczywiście częściowe
rozebranie murku, nieusunię-
c.e gruzu — może denerwować
r;e tylko najbliższych miesz
kańców. W związku z tym u-

daliśmy się do Prezydium
DRN Grzegórzki. Okazuje się,
że i samo Prezydium jest obu
rzone na obecny stan przy wy
mienionych ulicach, lecz chwi
lowo inaczej być nie może.
K;lku robotników zatrudnio
nych przy rozbiórce murów
pewnego dnia, opuściło pracę
i udali się do pracy przy żni
wach. Jak nas zapewnił prze
wodniczący Prezydium DRN
Grzegórzki tow. ST. BASA —

w najbliższych dniach prace
będą kontynuowane.

Do końca br. Ogród Strze-

O zachodzie słońca Su
kiennice są pełne uroku.

Fot. A. Piotrowski

nie),neonowe (kolorowe) oświe
tlenie, muszlę koncertową,
stawek z wodotryskiem i wy
godne ławki (kolorowe). Po
trzebne fundusze są, ale na ra
zie brak wykonawcy. Mimo to
we wrześniu Ogród otrzyma
neonowe oświetlenie.

Również najbliższe otoczenie
Ogrodu Strzeleckiego uzyska
estetyczny wygląd. Ulica Bo-
saoka oraz część ul. Topolo
wej będzie wyremontowana.
Zabłyśnie nad nimi . światło
neonowe. Inwestycje te prze
widziane są na 1961 rok. W
bieżącym roku Grzegórzki o-

trzymały dwie uporządkowane
ulice Topolową i Ariańską.
Najbliższa „sąsiadka” — ul.
Modrzewskiego otrzyma nową
nawierzchnię w przyszłym ro
ku — a może i neonowe oświe
tlenie. Dzieci ze Szkoły nr 3
uczą się na dwie zmiany, a po
wrót w zimie ulicą niezbyt ja
sna nie należy do przyjem
nych. (aks)

Komitet Dzielnicowy PZPR
STARE MIASTO w ramach
łączności miasta ze wsią ma

pod opieką powiat Dąbrowa
Tarnowska, Po klęsce powo
dzi komitet, wezwał zakłady
pracy w tej dzielnicy, by po
mogły powodzianom. Apel nie
pozostał bez echa. W efekcie
Dąbrowa Tarnowska otrzyma
ła, względnie otrzyma, pomoc
w gotówce, odzieży, materia
łach budowlanych i żywnoś
ci.

Wśród wielu zakładów pra
cy, które przyszły z pomocą
wymienić należy: Wojew.
Związek Spółdzielni Pracy,
Spółdzielcze Przeds. Hurtu |

Gościmy w Krakowie
100-osobową grupę turystów z

NRD, Czechosłowacji i Węgier.
Ponadto w naszym mieście' ba
wią turyści radzieccy i fińscy,
oraz 40-osobowa grupa Polonii

Amerykańskiej. Zwiedzą oni

oprócz zabytków Krakowa, No
wą Hutę, Wieliczkę, Oświęcim
i Zakopane.

Miejscowości te ze względu na

swoje liczne walory atrakcyjne
są też w programie na ogół każ
dej wycieczki turystycznej zza

granicy.

Spółdzielcze Zaopatrzenie
przy WZSP. Krakowska Spół
dzielnia Cukiernicza (Domini
kańska 3), Okręgowy Urząd
Telekomunikacji Międzymia
stowej oraz Dyrekcja Poczty
w Krakowie. Spółdzielnia
„Spólnota” (B. Joselewicza 21),
Spółdzielnia Rymarzy (ul. Ry
dla), Krakowskie Zakłady
Graficzne nr 3, 4, 6, Wojew.
Przedsiębiorstwo Handlu Me
blami, „Delikatesy” (Rynek
34), PP „Las” (Szpitalna 7),
Sp. „Przyszłość” (Szewska 17),
Spółdzielnia „Rzemieślnik”
(Zwierzyniecka 29), Centrala
Nasienna (Krzyża 17), Spół
dzielnia CPLiA (Solskiego),
Przedsiębiorstwo Handlu Ar
tykułami Galanteryjnymi
(Rynek 25), Krakowskie
Przedsiębiorstwo Handlu i
Sprzętu Medycznego, Przed
siębiorstwo Robót Przygot.
Kamieniołomów Drogowych,
Spółdzielnia im. Dzierżyńskie
go (Krakowska 41) Rejon Dróg
Wodnych (Rynek Gł'. 35), i

Miejskie Hotele (ul. Poselska),
Przedsiębiorstwo Geolog. Su
rowców Skalnych (Domini
kańska 3) — oprócz darów w

gotówce i odzieży, zobowią
zało się do pomocy w oczysz
czaniu terenu po powodzi.

Nr 196 (3806)

15 lat spółdzielni SPKw
Opracowanie projektu

rozbudowy Bieńczyc
dobiega końca

Narodziny
potrzebnej
spółdzielni
Onegdaj odbyło się w Stu

dium Języków Obcych w AGH
zebranie związane z utworze-
n:em w Krakowie Spółdzielni
Pracy Nauczycieli Jętzyków
Obcych. W Polsce działa 29
podobnych instytucji. J*ednak
najlepiej z istniejących pracu
je warszawska spółdzielnia
„Lingwista”. Grupa krakow
skich nauczycieli języków ob
cych pod przewodnictwem dr
irż. Stanisława Orsini-Rose.i-
berga postanowiła utworzyć
(na wzór warszawskiej spół
dzielni) krakowski zespół
„Lingwista”. Celem jego ma

być .— nauczanie języków ną
możliwie najwyższym pozio
mie i przy jak najlepszych si
łach fachowych oraz — pow
szechność nauczania.

Jakie znaczenie ma w życiu
człowieka znajomość języków
obcych, o tym chyba nie trze
ba nikogo przekonywać", (aks)

Miejskie Biuro Studiów i
Projektów Budownictwa przed
stawiło wczoraj na posiedzeniu
Komisji Gospodarki Komunal
nej i Budownictwa RN m.

Krakowa przebieg prac pro
jektowych rozbudowy osiedla
Bieńczyce.

W toku pracy wyłoniło się
wiele poważnych trudności,
które wybitnie ją hamowały.
Najważniejsza powstała w

związku z przeznaczeniem
lotniska w Krakowie do mię
dzynarodowego ruchu lotni
czego. Po szeregu jednak in
terwencji w odpowiednich mi
nisterstwach uzyskano zgodę
na realizację osiedla.

Kompleksowa dokumentacja
zostanie oddana 15 grudnia br.
z uwzględnieniem wszystkich
korekt wynikających ze zmian
d> rektyw dotyczących zagę
szczenia na 1 ha itp.

W Bieńczycach powstanie
osiedle o pow. 300 ha dla ok.
33 tys. mieszkańców. Pierw
sze prace budowlane rozpocz-
ną się w 1961 r. Projekt pierw
szego etapu budowy obejmuje
3 tvs. izb,
——ftr-------------------------------------------- ---------

Na marginesie obrad należy
dodać, że Komisja wystąpi w

najbliższym czasie do Prezy
dium Rady z wnioskiem, aby
wszelkiego typu uzgodnienia
niezbędne do rozpoczęcia opra
cowywania projektu — nie
tiwały zbyt długo. W prakty
ce zdarza się bowiem, że na

wykonanie projektu pozostałe
mniej czasu, niż na owe resor
towe uzgadniania, (pg)

Spółdzielnia Pracy Komuni-
kacyjno-Warsztatowa w Kra
kowie, która już od 15 lat
trudni się przewozem pasaże
rów — obsługuje m. in. linie
autobusowe: Kraków — Ska
wina i Kraków — Wadowice
— Andrychów — Rzyki —

Sucha. Autobusy SPKW prze
wożą też pracowników róż
nych zakładów pracy. Co
miesiąc autobusy Spółdzielni
przebiegają około 100 tys. km
przewożąc 2 min pasażerów.

Spółdzielnia posiada swoje
własne warsztaty naprawcze.
Toteż, mimo że tabor jest zu-

Z listów

Studium Nauk
— partyjna uczelnia

Społecznych
dla pracujących

Konkurs PZU
Państwowy Zakład Ubezpie

czeń — Oddział Wojewódzki w

Krakowie rozprowadził ostat
nio ankiety informacyjno-po-
pularyzacyjne o ubezpiecze
niach, różnych formach aseku
racji, począwszy od szkód,
nieszczęśliwych wypadków,
kradzieży, pożarów itp. Kto
wypełni ankietę może wziąć
udział w losowaniu. Drobny
wysiłek opłaci się, gdyż na

szczęśliwców czekają cenne

nagrody, ni. in: telewizor, mo
tocykl itp. Konkurs trwa do
10 września br. Bliższych
szczegółów udziela PZU w

Krakowie, ul. 1 W(aja.

Witamy z radościg

Do 10 września br. trwają
wpisy na I rok Studium Nauk
Społecznych przy KW PZPR.
Jeśli zastanawiasz się czy
zgłosić się na SNS — posłu
chaj, co mówią absolwenci
tej uczelni.

Inżynierowie Michał Ble-
charz i Czesław Bugaj: Poli
technika dała nam wiele wia
domości technicznych, od
czuwaliśmy jednak brak peł
nego zrozumienia procesów
ekonomicznych zachodzących
w przemyśle, w naszych za
kładach pracy. Podczas stu
diów na SNS poznaliśmy te

zagadnienia; nabyte wiado
mości mają dla nas praktycz
ną użyteczność — szczególnie
takie przedmioty, jak anali
za działalności gospodarczej

przedsiębiorstw przemysło
wych, statystyka i wiele in
nych.

Tow. Antonina Ziemnowicz
(prac. Prez. RN m. Krakowa):
— Ukończyłam wiele roz
maitych kursów i szkoleń. Do
piero jednak te studia dały
mi kompleksowy pogląd na

kwestie polityczne, społeczne i
ekonomiczne. Wiele pracy
kosztowała ekonomia polity
czna czy np. statystyka i ana
liza przedsiębiorstw, ale te
raz mogę powiedzieć, że ro
zumiem cały sens planowania
gospodarczego i struktury e-

konomicznej. Dzięki wiedzy
nabytej w SNS czuję się rów
norzędnym partnerem w

swym zakładzie pracy. Każdy
kto pracuje w radach narodo

ŚwiaKd

nawet nie mrugały na

skrzyżowaniu ulicy Basz
towej z Óługą. Działo się to

1S bm. o godz. 10.15. Ruch
był wzmożony.

Flanfy

przy ul. Dietla stanowią
ce miejsce odpoczynku o-

kolicznych mieszkańców są
mocno zaniedbane.

Szalony

ruch kołowy obserwuje
my na ul. Stradom i Kra
kowskiej. Jedyna to droga
po zamknięciu III Mostu.

Nadal

w Ogrodzie Strzeleckim
obok, wejścia do kina „Sy
gnał” leżą sobie rozwalone
kubły ze śmieciami. Stan
taki trwa już dłuższy czas.

Pracownicy

MPO nie zawsze „umie
ją” sobie radzić z wybiera
niem śmieci z pojemników.
Tak było wczoraj przy

końcu ul. Długiej i Ka
miennej.

Nadzwyczaj

efektowny (z wyglądu i
z pracy) ekspresowy punkt
naprawy obuwia „Groma
dy” przy ul. Marka, ma je
dno „ale”. Przy odbiorze
butów po południu czeka
się zbyt długo (jedna osoba).

Końcowy

fragment ul. Kazimierza
Wielkiego (odcinek od ul.
Galla.) wie tylko jest od
roku rozkopany ale od
dłuższego czasu zgasły tam

też lampy. Chodzi się po
dziurach po „omacku”.

Jednak częściej

niż raz dziennie należy
sprzątać -hall dworca auto
busowego (przy takiej prze
pustowości).

W sklepach
• na daremnie szukasz sztu
cznego miodu. Nigdzie go

nie można kupić.

wych, w związkach zawodo
wych — powinien ukończyć
SNS.

Tow. Józef Gołka: Uzyska
na wiedza pomaga mi kiero
wać pracą komisji ekonomi
cznej przy KD Grzegórzki.

*

Przypominamy: Studium
Nauk Społecznych jest 2-let-
nią uczelnią dla pracujących o

ideologicizno zawodowym pro
gramie nauczania. SNS (w
Krakowie i w filiach w Nowej
Ilucie i Chrzanowie) posiada
dwa wydziały: Wydział Nauk
Ekonomicznych ze specjaliza
cjami z zakresu ekonomiki
przedsiębiorstw przemysło
wych i handlowych oraz Wy
dział Nauk Politycznych, któ
ry obejmuje przedmioty: hi
storia powszechna i Polski,
współczesne zagadnienia go
spodarcze, ustroje i zagadnie
nia polityczne państw współ
czesnych, instytucje między
narodowe, ekonomia politycz
na, filozofia i socjologia. Dla
wszystkich słuchaczy pro
wadzone będą lektoraty języ
ków rosyjskiego, angielskiego
i niemieckiego.

Wykłady i ćwiczenia odby
wają się dwa razy w tygod
niu w godzinach popołudnio
wych. Kadrę naukową Stu
dium stanowią profesorowie i
asystenci krakowskich wyż
szych uczelni. Słuchacza
mi Studium mogą być lu
dzie pracujący; partyj
ni 1 bezpartyjni, dzia
łacze społeczni i kulturalni,
posiadający średnie lub wyż
sze wykształcenie,' wykazują
cy zainteresowanie naukami
społecznymi. Podania o przy
jęcie (wraz z uwierzytelnio
nym odpisem świadectwa
dojrzałości lub dyplomu, ży
ciorysem, skierowaniem z za
kładu pracy i 2 fotografiami)
należy składać w komisjach
rekrutacyjnych przy KD i KP

PZPR łub bezpośrednio w se
kretariatach SNS: Kraków, ul.

Garbarska 1 (godz. 10—14),
N. Huta, Al. Lenina, budy
nek Technikum Hutniczego
(g. 14—18), Chrzanów, Al. Le
nina 55 (g. 14—18). (z)

Wiadomo, że w krakow- <
skich kawiarniach zwłaszcza
w śródmieściu jest ciągle je
szcze ciasno. To też zwolenni
ków „malej czarnej”, ucieszy
na pewno wiadomość, że
wczoraj została po 1,5 rocznej
przerwie otwarta kawiarnia
„Śnieżka” przy ul. Jana 2.

Obecnie „Śnieżka” nie przy
pomina w niczym dawnej ka
wiarni. Wnętrze — projekt
inż. Kurkiewlcza o gotyckim
sklepieniu jest jasne, o pa
stelowych . kolorach; ładne,
nowoczesne stoliki i lampio
ny sprawiają przyjemne wra
żenie. Warto również dodać,
że ciastka w tej kawiarni bę
dą rzeczywiście świeże, gdyż
znajdują się w bufecie -

chłodni. Kawiarnia otrzymała
także odpowiednie zaplecze
sanitarne. Ten dość długi o-

kres remontu, to. „zasługa”
Spółdzielni Remontowo - Bu
dowlanej „Stare Miasto”, któ
ra w żółwim tempie prowa
dziła roboty budowlane.

Jak zapowiada dyrekcja
KZG „Kawiarnie" we wrze
śniu nastąpi otwarcie również
remontowanej. • obecnie
wiarni „Rusałka”
Zwierzynieckiej,
tam nowoczesny

obsługowy z kawiarnią
nazwą „Marago”.

*

pod

Wczoraj także otwarty
stał nowy bar mleczny
Podgórzu. Bar mieści się
nowym bloku przy
Pstrowskiego. Obok dużej, ja
snej sali (50 miejsc) z kolo
rowymi mebelkami, na uwagę
zasługuje obszerne, zaplecze
kuchenne. Otwarciu baru mle
cznego w tej właśnie dzielni
cy należy tylko jak najbar
dziej przyklas.nąć. (ks)

zo-

w

w

ul.

do redakcji
W wyniku gwałtownych i

długotrwałych opadów kra
kowskie Błonia znalazły się
pod wodą. Obecnie przed
stawiają one wielce żałosny
widok. Oprócz bajor i uno
szących się nad nimi roja
mi komarów, dodatkową
„atrakcją” są rozkładające
się zwłoki 'kretów, norek, i
innych gryzoni zatopionych
podczas deszczów. Zapach
unoszący się nad Błoniami,
nie należy do najprzyjem
niejszych. Mieszkańcy oko
licznych domów, pracowni
cy pobliskich instytucji, pa
cjenci Instytutu Balneolo
gicznego oczekują z nie
cierpliwością na zlikwido
wanie tego źródła zarazy.

Sprawą zajął się energi
cznie Komitet Frontu Jed
ności Narodu
Zwierzyniec,
wszelkie starania
się bezowocne.

Droga Redakcjo! — za
mieść nasz list. Może znaj
dzie się ktoś, przez duże
„K”, kto dorósł do podjęcia
wiekopomnej decyzji o u-

porządkowaniu Błoń.

ZAINTERESOWANI

OD REDAKCJI: Spełniamy
prośbę naszych Czytelników,
mając nadzieję, że odniesie to

skutek.

żyty (niektóre autobusy po
niemieckie jak: „Biissing”,
„Krupp”, „Mercedes”, mają
już po kilkadziesiąt lat) u-

trzymuje je sprawne do jazdy.
Spółdzielnia posiada rów

nież taksówki osobowe, które
zakupiła częściowo jako wra
ki, a następnie w własnym za
kresie wyremontowała. Zarząd
Spółdzielni już od dłuższego
czasu czyni starania o przy
dział nowych autobusów. Jak
dotychczas otrzymał 3 nowe

„Stary”. Spodziewa się też

przydziału nowych autobusów
typu „Karosa”.

Jak nas poinformował kie
rownik techniczny inż. J. Ku
bicki, SPKW dąży do
zwiększenia ilości taboru
autobusowego na liniach naj
bardziej przeciążonych m. in.
do Skawiny i Suchej.

(C. M.)

Piątek
Ludwika

Sierpień

W słoneczny dzień na

Plantach.

Fot. W. Książek

Mała kronika

STUDENCKI KLUB
JASZCZURAMI” Rynek
8 urządza dziś o godz.
czór poezji i piosenki.

„POD
Główny
19 wie*

„MĘCZEŃSTWO piotra o-

HEYA” sztuka Sławomira Mroż
ka zostanie odegrana w dniach
21 i 28 bm. w Teatrze „Groteska”,

WIELICZKA. Górnik: „Korni-
larz 1 róże”.

SKAWINA. Junak: „Tam, gdzlś
rosną poziomki”; Hutnik: „Mój
wujaszek”.

CYRK radziecki — Błonia, go
dzina 19. ;

EW33
INTERNISTYCZNY,

STYCZNY: Kopernika U,
RURGICZNY: Kopernika
POŁOŻNICZY: Kopernika

OKULh
CHI.

21.
23.

aPTeiu
dzielnicy
Niestety
okazały ROZMAITOŚCI: „Zaczarowane

koło” — 19.15; MUZYCZNY (Dom
Żołnierza): ,,Ciivia”
zostałe nieczynne.

ka
przy ul.

Powstanie
bar samo-

Wycieczki zagraniczne
6-dniowe wycieczki do nie

mieckich miast Turyngii i Sak
sonii-w terminach cd 17. X . do
12. XII 1960 r., w cenie 1.300 zł

(przedpłata 750 zł).
C-dniową wycieczkę „Sylwester

w NRD”, termin 28. XII. 1960 r.

do 2. I. 1961 r„ w cenie 1.350 zł

(przedpłata 750 zł).
14-dniową wycieczkę do Jugo

sławii, autokareiń przez Węgry,
ze zwiedzeniem Budapesztu.
Termin wyjazdu II dekada paź
dziernika br.. c?rt£ ok. 7.500 zl

(przedpłata 3.000 zł) lermiu zgło
szenia do 20. VIII. 1960 r.

Bliższych szczegółów udziela
1 przyjmuje zgłoszenia: Zarząd
Okręgu PTTK w Krakowie, ulica
Manka 22,

Dzieci z

Redakcja otrzymuje wiele
listów od dzieci spędzających
wakacje na koloniach letnich.
M. in. napisali do Gazety:

• uczestnicy kolonii letniej
w Porąbce Uszewskiej — zor
ganizowanej przez Wytwórnię
Sprzętu Komunikacyjnego w

Krakowie;
• dzieci pracowników Wo

jewódzkiego Zjednoczenia
Przedsiębiorstw Państwowych
Przemysłu Terenowego w

Krakowie, odpoczywające w

ośrodku kolonijnym w Piwni
cznej;

Grodzka 17, pl. Matejki 2, Bo
haterów Stalingradu 77, Senator
ska 5, Bronowicka 38, Borek Fa-*

łęcki — ulica Zakopiańska 69;
Nowa Huta — Osiedle A — Ap©
teka nr 24.

Dobrze by było... gdyby efektami świetlnymi podkre
ślić piękno wnętrza Sukien nic. Panujący półmrok mi
ja się z celem. Fot. A. Piotrowski

kolonii dziękują.• ••

© grupa I „Stokrotek” —

przebywająca na kolonii w

Wytrzyszcze w pow. brzeskim,
zorganizowanej przez Woje
wódzki Związek Spółdziel
czości Pracy w Krakowie;

© dzieci
KPBEiP, nabierające sił
dalszej nauki w Łąkcie
nej;

© uczestniczki obozu
drownego 20 Podgórskiej
żyny Harcerek.

Wszystkim miłym „koloni
stom” za pamięć i pozdrówle-

pracowników
do

Gór-

wę-
Dru-

nla „Gazeta” serdecznie dzię
kuje. Cieszymy się, że było i
jest Wam na wakacjach do
brze, że mimo nie najlepszej
pogody, nie narzekacie na nu
dy.

Prosicie, aby organizatorom
placówek kolonijnych, wycho
wawcom i całemu personelo
wi kolonijnemu złożyć w Wa
szym imieniu podziękowania
za troskliwą i czułą opiekę.
Czynimy to z dużą przyjem
nością.

(HK)

UCIECHA: żartem, pół
serio” (kom. USA, 18 lat)
15.45, 18, 20.15. WANDA:

procent
chosł., 16lat)—11;„U
ciemności” (dram, psych.,
18 lat) — 15.45, 18,
KA

sens., NRD,
„Miłość po
lat) — 15.30.
„Świadek
sens., USA,
20.15. WARSZAWA:
Paris” (kom. muz..

— 15.45, 18, 20.15.
GWARDIA:,.Siódme niebo’

makabr., fr.-wł., 18 lat) ■
17.30, 19.45. WRZOS:

znikąd”
12 lat) -

KUS:

(kom.,
20.15.

aresztowany” (dram.
18 lat) —

“

„Córeczka”
godz. 19. —

„Nieziemskie
11 lat) —

„Biedni ale
— 20.15.
18 lat) — 18. 20.30.

„O życie dziecka” (ang., 9jU
lat) 17, 19. “----- ------------

„Madame de...”

17,. 19.

słychu” (fr.) — 19.30 . MELO
DIA: „Poznane nocą” (fr., od '8

lat) — 16, 18, 20. KLEPARZ —

nieczynne — remont. MINIA-,
TURKA: Program dla dzieci —-

15; „Wielka rzeka Ob”; „Piękny
mroźny dzień”; „But” — 16, 17;
„Raj. kapitana” (ang., od 16 lat)
— 18, 20. WISŁA: „Oni ocalili

Londyn”- (ang., od 14 lat) — 15.45,
18, 20.15.

Kino letnie CASSINO:
oskarżenia” (dram,, krym„
18 lat) ok. godz. 20.15,

Kino letnie CRACOVTA:
beka” (dram. USA, 18 lat)
godz. 20.15.

Kino letnie SYGNAŁ: „Zemsta
zza grobu” (fr., od

godz. 20.30.

KINA W NOWEJ

ŚWIT: ,,Chcę być
(dram, obycz., franc., cd 16 lat)
— godz. 15.45, 18, 20.15. Mała sala
ŚWITU: „Niebezpieczny wiek”

(dram, obycz., arg., 16 lat) — 17,
19.15. ŚWIATOWID: „Wozy jadą
na zachód” (western USA, ’2 lat)
— 15'45, 18, 20.15. Mała sala ŚWIA
TOWIDA: „Wszystko o Ew‘e”

(dram, psych., USA, 18 lat) — 17,
19.15. — AKTUALNOŚCI: Pro
gram dla dzieci — 15; „An
toni Czechow” — 16; „Diabelski
wynalazek” (czeski, od 10 lat) —

17; „Pożegnania” (poi., od 18 lat)
SFINKS: „Malec” (jug.,

lat) — 16, 18, 20. KOLO-
— nieczynne.

13,
, 105

alibi” (kryminalny cże-

progu
ang.,

SZTU-

(dram,
20.15.

. Premiera odwołana”
14 lat) — 10. 12.15;

południu” (USA, 18
18, 20.30. WOLNOŚĆ:

oskarżenia” tkryrn.,
18 lat) — 15.45, 18.

„Caslno de
fr. -wł.. 18 1.)

MŁODA
i” (kom.
— 15.15,

„Jeździec
USA, od

20.15. KRA -

wnuczek”
— 15.45, 18.

„Dr Corda

kryrn. NRF,
17.30, 19.45. CHEMIK:

(ang., od16lat)—
DOM ŻOŁNIERZA:

historie” (czeski,
15.45. — KULTURA:

piękni” (włoski, ''8
— MIKRO: „Rififi”

ROTUN-

9.50: Muzyka naszych
10.30: „Przyjaciółka

•- montaż książki Teo©

Szentca#
— 11.10:

regionu.
Koreań©
koreań©

w wyk. Orkiestry Dętej
KRLD.

Kalojdo-

19.45.
'

(western,
— 15.45, 18,
„Kłopotliwy

USA, 16 lat)
ISKIERKA:

19.
od 16
KOWE

ZWIĄZKOWIEC:
(fr., 18 łat) —

TĘCZA: „Ani widu, ani

(fr.)

bryńsklej.
przyjaciół,
poetów” -

fila Sygi i Stanisława
11.00: Audycja aktualna.
Melodie ludowe naszego
11.32: Tydzień Muzyki
sklej — koncert muzyki
skiej
Ministerstwa Obrony

— 11.45: Z cyklu:
skop hutniczy — reporlaś z Huty
Dzierżyńskiego. 12 .04: Komunikat

meteorologiczny dla żniwiarzy. —

12.05: Wiad. 12.10: Audycja «..»

wsi. 15.00: Wiad. 15.05: Program
dnia. 15.10: Audycja oświatowa.
15.20: Muzyka. 15.30: Dla dzieci
ode. powieści przyrodniczej B,
Dyakowskiego pt. „Wąż Władka”,
16.00; Wiadomości Ziemi Rzeszowa

skiej. 16.10: Rzeszowskie w pa.
mlętnlkach”. 16.25: Muzyka. 16.45:
Dziennik krakowski. 17.00: Kon,
cert życzeń. 18.00: Skrzynka ins

terwencji. 18.10: W rytmie spor,
towym. 18.25: Audycja aktualna.
18.35: Muzyka 1 aktualności. 19.00:
Wiad. 19.05: Audycja dla mło
dzieży. 19.15: Mozaika instru
mentów. 19.30: Odtworzenie kon
certu symfonicznego z Sali Aka
demii Medycznej w Budapeszcie,
sol. Annie Fischer — fortepian.
20.36: Audycja literacka (w

przerwie koncertu). 21 .40: Z kra-
. i 1 ze świata 1 wiadomości

sportowe. 22.10: „Kapliczka przy
drodze", słuch. Edwarda Fiszera.
22.46: Melodie rozrywkowe. 23.05:
Ze świata jazzu — audycja w

oprać. Stefana Rogińskiego. 23.35:

Muzyka taneczna. 23.50: Ostatnlł

wiadomości,

Telewizja
„Akt
USA,

„Re-
■ok.

16 lat) —

HUCIE

gwiazdą”

Godz. 10: Przegl. prasy i aktu,
alnoścl. 10.20: „Za kulisami" —

film fabularny prod. francuskiej
dozwolony od lat 16. 11.50—19.03
— przerwa. 19.05: „Siadam! P!ę«
ciu Kół Olimpijskich” — :epor<
taż filmowy. 19.30: Dziennik teles

wizyjny. 19.55: Z cyklu: ,,Wszys<
cy jesteśmy sędziami”. 20.10: „Zl
kulisami’1 — film fabularny.

Prognoza pogody dla Polski

południowej: zachmurzenie
zmienne, okresami burze 1 prze
lotne opady, szczególnie fv go
dzinach -

ratura najwyższa w ciągu dnia
wahać - - ■
20 do 26 stopni,
stopni. Najniższa nocą od 14 do
10 stopni. Wysoko w górach
dniem około 10 stopni, nocą
około. S stopni. Wiatry umiarko
wane, w górach i w burzy okre
sami silne 1 porywiste południo
wo- wschodnie, południowe, a po
burzy południowo-zachodnie.

południowych. Tempe-

się będzie w granicach
lokalnie do 2S


